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Zjazd Stow. Cnrzefć. Nar. Nauczycielstwa
przeciw  now ej ustaw ie uposażeniow ej

WARSZAWA, 25. 6. (Tel. wł. Q ). 
,W sobotę, w  drugim dniu zjazdu dele­
gatów stowarzyszenia chrześcijańsko- 
narodowego nauczycieli szkól powszech­
nych w  godzinach przedpołudniowych 
obradowały komisje. Popołudniu o go­
dzinie 16 rozpoczęły się obrady plenar­
ne, przyczem p. Kozłowski przedłożył 
szereg wniosków komisji prawno-służ- 
bowej, dotyczących spraw  uposażenio­
wych i prawno-służbowych nauczy ci il- 
stwa. Wnioski te zostały przez zjazd u- 
chwalone. Między innemi powzięto u- 
chwałę treści następującej:

„Stwierdzając, że nowa ustawa upo­
sażeniowa spowodowała wielkie po­
krzywdzenie nauczycielstwa i obniżenie 
jego stanowiska społecznego, zjazd do­
maga się przywrócenia w drodze no­
welizacji zasad i przepisów ustawy upo­
sażeniowe] z r. 1923, która uwzględnia 
kwalifikacje, lata służby i stosunki ro ­
dzinne nauczycieli. Do czasu załatwie­
nia tel nowelizacji, uważa zjazd za ko­
nieczna zmianę rozporządzenia rady mi­
nistrów o zaszeregowaniu nauczycieli, 
a mianowicie, aby nauczyciele pozosta­
jący w  służbie w  dniu 1 lutego 1934 r. 
byli zaszeregowani do odpowiedniej 
grupy uposażenia awansem automatycz­
nym.

Zjazd wypowiada sie przeciwko 
swobodnemu uznaniu w ładzy przy  a- 
wansowaniu nauczycieli".

W  innych uchwałach zjazd domaga 
się w ypłaty wszystkim nauczycielom 
dodatku mieszkaniowego, przyznania 
ulg kolfjowych dla rodzin nauczyciel­
skich narówni z rodzinami woiskowe- 
mi, w ypłaty djet 1 kosztów podróży w  
sprawach służbowych, uregulowania 
kwestji stabilizacji w  służbie, jawności 
oceny pracy, uregulowania ustawowego 
kwestji zaopatrywania szkół w  urzą­
dzenia 1 pomoce szkolne, uproszczenia 
zbyt wybujałej biurokracji szkolnej, o- 
graniczenia przeniesień służbowych na­
uczycieli i nieobciążania nauczycieli +.

Francusko-włoskie braterstwo 
broni

RZYM 25. 6. (PAT) W  Solferino od­
była się podniosła uroczystość b rater­
stw a broni francusko - włoskiego. Na 
defiladzie m aszerowały wspólnie od­
działy włoski i francuski.

W  wygłoszonych przemówieniach 
podnoszono męstwo żołnierzy francus­
kich, którzy przyczynili się do uwciniJ- 
nia ziemi włoskiej.

Bankiet na tześć p re zle b ru n a
PARYŻ, 24. 6. (PAT). Ambasado/ 

Rzpiitej Chłapowski z małżonką wydal 
bankiet na cześć prezydenta Republ ^i 
Lebrun. W  bankiecie wzięli uaział 
członkowie rządu z  ministrami lotnictwa 
i marynarki, korpus dyplomatyczny, 
wyżsi urzędnicy M. S. Z. : w. in. Ze 
strony polskiej udział wzJęli wyżsi u- 
rzędnicy ambasady polskiej oraz konsiJ 
generalny, Poznański. Po*bani~ecie o d ­
był się raut, na który przybyli przed­
stawiciele rządu francuskiego; kolonj ,  
polskiej itp.

zw. dobiowolnemi opłatami na różne 
cele.

Wnioski komisji pedagogiczno-oświa- 
towej zreferował p. Mazurski. Między 
innemi wypowiedziano sie za zwołaniem 
kongresu wychowawczego oraz organi- 
czeniem nadmierne] liczby różnych koa- 
ferencyj urzędowych, obciążających o- 
becnie nauczycieli. Pozatem stwierdzo­
no konieczność zwiększenia ilości eta­
tów nauczycielskich w  szkołach po­
wszechnych, aby stosunek dzieci w kla­
sie nie przekraczał 50.

W  programach wszystkich przedmio­
tów nauczania należy podkreślać cele 
wychowania religijno - moralnego.

Obszerną dyskusję wywołało spra­
wozdanie komisji organizacyjnej, przed­
stawione przez p. Gładysza.

Podniesiono w  dyskusji konieczność 
zmiany statutu Stowarzyszenia i w ysy­
łanie wszystkim członkom bezpłatnie 
organu naukowego „Kwartalnika Peda­
gogicznego". Sprawozdanie z komisji 
samopomocy koleżeńskiej przedstaw;! 
p. Kieinschmidt, zaś komisii weryfika­
cyjnej d. Barllk. Na wniosek komisji w y­
borczej v/ skład zarzadu głównego do­
konano wyborów uzupełniających 10 
członków zarzadu głównego, ponadto na 
dalsze trzechlecie wybrano na prezesa 
Stowarzyszenia dotychczasowego za­

służonego prezesa p. senatora Michała 
Slcińskiego. Na wniosek zarządu gtó7'- 
nego walny zjazd mianował jednomyśl­
nie członkiem honorowym Stowarzysze­
nia p. Michała Arcichowsklego, w ete­
rana pracy oświatowej, zasłużonego 
działacza w czasach przedwojennych, 
zwłaszcza na polu walki o szkołę polską 
w b. Kongresówce. Obrady zjazdowe 
zamknął prezes Siclński, nawołując de­
legatów do dalszej owocnej pracy dla 
dobra szkoły polskiej.

Wieczorem odbyła się wieczornica 
koleżeńska w bardzo serdecznym na­
stroju.

W  niedzielę odbyła się konferencji 
na temat zasad religijnych i moralnych 
w pracy społecznej i wychowawczej na­
uczyciela. Odpowiednie prelekcje w y­
głosił ks. Mieczysław Węglewlcz i ks 
Adam Wyrębowskl. W  poniedziałek u- 
czestnicy zjazdu zwiedzili W arszawę.

P rze d  objazdem  stolic państw bałtyckich
WARSZAWA, 25. 6. (tel. wŁ — G.). 

Bawiący od kilku dni w Kownie »vłk. 
P rystor dziś lub jutro opuścić mu stolicę 
Litwy.

Według krążących w kolach polity­

cznych p. łosek pfa. P rystor nie uda się 
bezpośrednio do W arszawy, ale kolejno 
zwiedzi stolice państw bałtyckich.

£obyt pik. Prystora w  Kowflte *” *- 
dług doniesień prasy litewskiej ślano^J

największą sensację dnia. Każde poja­
wienie s s jego na ulicy czy w cukierni 
przyciąga okólną uwago-

Po aresztowaniach na G. Śląsku
N e g atyw n y w y n ik  re w izy j dom owych

WARSZAWA, 25. 6. (tel. wl. — G.). 
Ostatni nieskunfiskowany „Orędownik 
Wielkopolski" (nr. 140) donosi o areszto­
waniach, jakie nastąpiły na terenie ca­
łego woj. śląskiego wśród działaczy na­
rodowych:

„W nocy z 16 na 17 bm. dokonano 
na terenie Śląska licznych aresztowań 
wśród działaczy narodowych. W  Król. 
Hucie aresztowani zostali pp.: Stanisław 
Mianowski, ref. org. Wydz. Młodych 
woj. śląskiego, Leon Malinowski — pre­
zes Powstańców WIkp. w Król. Hucie,

Jędraszczyk — wicepr. Powstańców 
WIkp., Józef Maciejewski — kler. Wydz. 
Młodych i zast. kierownika pow., Hen-, 
ryk Hajducki — kier. Wydz. Młodych 
w  Katowicach. Leon Frąckowiak, skarb­
nik Wydz. Młodych w  Król. Hucie i II 
wicepr. Powstańców WIkp., Wład. Ja . 
kubowski, członek zarządu pow. Wydz. 
Młodych, Jan Nędzyński, b. prezes 
Wydz. Młodych, Dyonizy Górski, b. 
członek zarządu pow. Wydz. Młodych. 
W  Świętochłowicach aresztowano Zbig­
niewa Czechaka, kier. Wydz. Młodych

Silne echo wystąpienia v. Papena
BERLIN 25. 6. (PAT) Wystąpienie | 

wicekanclerza Papena wywołuje w dffl-1 
szym ciągu w  całych Niemczech zna- j 
mienne echo j

Na kongresie partji narodowo -  socja 
listycznej w  Essen wygłosił przemówię 
nie minister propagandy Goebbels, któ­
ry  oświadczył: „Dotychczasowy prze­
bieg re wolucji niemieckiej znarowił ró­
wnie narodowych socjalistów, jak I ca­
ły naród niemiecki. Rewolucja ta jednak 
mogłą przybrać zupełnie inne formy"*- 
Minister nie chce idealizować sy łuacji> 
ale daleki jest również od pesymizmu.
Wrogowie narodowego socjalizmu nie 
zniknęli, ale czekają tylko na swą go­
dzinę. Szukać ich należy nie wśród ro­
botników,, lecz w kołach „dystyngowa­
nych panów", traktujących narodowy 
socjalizm tylko jako ziawisko przejścio­
we. Panowie ci występują pod różnenii 
postawiam?.  p a z jako  o f i ce rowie  r e z e r w y  
na s t ępn i e  jako  in telektual i ści ,  d z i enn ika ­

rze lub 'duchowni. Narodowi socjaliści 
nie myślą z nimi dyskutować, ale naród 
musi zrozumieć, że jest to ta sama kli­
ka, która isttrała przed wojną, W  chwi­
li wybuchu rewolucji przyszli oni do na­
rodowych socjalistów, ale widząc, że nie 
przyjęto ich z otwartemi ramionami, u- 
prawiają opozycję. Prawo do krytyki po 
siada jedynie partja narodowo-socjali- 
styczna. Krytyka powinna być w yraża­
na nie przed forum publicznem, lecz w 
kolach, które mogą temu zaradzić. Kto 
tego nie potrafi, nie powinien zabierać 
głosu.

Omawiając linję polityki zagranicz­
nej Niemiec minister oświadczył, iż na­
rodowi socjaliści musieli zastosować 
nowe metody chcąc rozerwać pierścień 
otaczający Niemcy. W izyty w Wenecji 
i w  Warszawie doprowadziły do nawią­
zania bezpośrednich stosunków z temi 
narodami-

I w  Świętochłowicach j Mtodztenlewskte- 
i go, sekretarza Wydz. Młodych. W  Llpl- 

>cl aresztowany został p. Wojczyńskl. 
kier. Wydz. Młodych w  Lipinach. Aresz­
towano również p. Frankowiaka, kier. 
Wydz. Młodych w  Chorzowie i p. Goś­
cia, sekr. Wydz. Młodych, p. Antoniego 
Wąsika, kier. Wydz. Młodych w  Weł- 
nowcu i p. W altera, sekr. Wydz. Mł. 
w Wełnowcu. Wszystkich policja aresz­
towała po północy z soboty na niedziele. 
Jedynie i lkc p. Czechak i p. Maciejew­
ski zgłosili się s*mi w komendzie policji, 
wiedząc Ich poszuklwa u. Praw ic u 
wszystkich przetrzymanych przeprowa­
dzono rewizje domowe, k tórr wyoadły 
negatywnie. 6 zatrzymanych w Król. 
Hucie oraz w  wszystkich innych miej­
scowość ach zwolniono we wtorek ra­
no, pp. Malinowskiego i Maciejewskiego 
w  godzinach popołudniowych. Zatrzy­
mano i odstawiono do dyspozycji władz 
sądowych p. inż. Stanisława Mianow­
skiego. młodego i powszechnie cenione­
go kierownika ruchu młodych, a zara­
zem referenta organizacyjnego woj. ślą­
skiego".

Aresztowanie studentki
WARSZAWA. 25. 6. (tel. wł. — ( 

Nocy dzisiejsze] funkcjonariusze poi 
śledczej i mundurowej wkroczyli 
mieszkania Janiny Galotówny, studer 
Uniwersytetu W arszawskiego i przep 
wadzili rewizję.

Znaleziono cały szereg broszur o 
ulotek m. 1. tendencyjnie przedstawi? 
cych morderstwo min. Pierackiego. ( 
Iotównę sprowadzono do urzędu śli 
czego, gdzie została osadzona n  ire 
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Sensacyjny projekt sowiecki
Locarna wschodniego

Od przeszło tygodnia w  prasie św ia­
towej pisze się dużo i sensacyjnie o Lo- 
carnie wschodniem. Miało ono być 
przedmiotem rozmów Hitlera z Musso- 
linim w Wenecji.

Głosy prasy niemieckiej podkreślają 
wybitnie, że myśl Locarna wschodniego, 
w Wenecji stanowczo obrzucono. Jed­
nak wywody prasy niemieckiej nie są 
do ść  wyraźne. Podciąga ona bowiem 
Locarno wschodnie pod t. zw. regional­
ne pakty wzajemnej pomocy, które zo­
stały zalecone ostatnio na skutek wnio­
sku Francji przez konferencję rozbroje­
niowa w Genewie. Typowym przykła­
dem dla paktu wzajemnej pomocy jest

PAKT BAŁKAŃSKĄ
w którym Rumunja, Jugosławia, Grecja 
i Turcja gwarantują scbie wzajemnie 
wszystkie swe granice państwowe i 
przyrzekają wzajemnie pomoc w ich 
obronie.

'F rancja istotnie weszła ostatnio bar­
dzo mocno na drogę buodwania tego ro­
dzaju paktów regionalnych. W ywołuje 
to duze niezadowolenie Niemiec, które 
wołają, i e  dąży się do ich okrążenia 
(encerclement) — wyrażenie dyploma­
tyczne, znane dobrze w  dziejach dyplo­
macji i równie przyjęte, jak wyrażenie: 
równowaga.

Ale pojęcie Locarna jest czemś in- 
nem, r.'m pojęcie regionalnego paktu 
wzajecmej pomocy. W  obręb bowiem 
paktu locarneńskiego muszą wchodzić 
trzy  czynniki: ewentualny napastnik,
ewent. zagrążony oraz gwarant po- 
stronńy. Zgodnie z tern w zawartym w  
roku 1925 pakcie locarneńskim uczestni­
czyły Niemcy, które wyrzekały się 
agresji przeciw swym zachodnim sąsia­
dom, — to był pierwszy czynnik.

Drugi czynnik, to były
FRANCJA I  BELGJA

Występujące w  charakterze możliwych 
napastowanych; wreszcie trzeci czyn­
nik stanowiły

ANGLJA I WŁOCHY
które oświadczały, że w  razie narusze­
nia granicy niemiecko-francuskiej i nie- 
miecko-belgijskiej — czy to przez Niem­
cy, czy przez Francję i Belgję — one 
sianą zbrojnie po stronie napadnięte], a 
przeciw stronie napastującej.

Jak widzimy na powyższym przy­
kładzie- to istotną rzeczą w t. zw. Lo- 
carriie zachodniem była
GWARANCJA ANGIELSKO-WŁOSKA.

Równocześnie w  Locarno Niemcy i 
Polska oświadczyły co do swych wza­
jemnych granic identycznie niemal to 
samo, co Francja i Belgja ż jednej stro­
ny, a Niemcy z drugiej postanowiły co 
do szanowania swych granic. Ponieważ 
jednak za polsko-niemiecką granicą jest 
stała gwarancja innych państw, przeto 
uważa się, że do Locarua wschodniego 
wówczas nie doszło. Niemcy odrzuciły 
nawet Idee gwarancji francuskiej dla 
granic polskich, a tylko zgodzono się 
wówczas w  Locarno, że na wypadek 
naruszenia polskiej granicy przez Niem­
cy, sojusz polsko-francuski ma zapew­
nioną swobodną gre i przekroczenie gra­
nicy francusko-niemieckiej przez wojska 
francuskie, śpieszące na pomoc Polsce, 
nie będzie uważane za pogwałcenie Lo­
carna zachodniego przez Francję.

Innemi słowy, na wypadek wojny 
polsko-niemieckiej, która pociągnęłaby 
za sobą wojnę francusko-niemiecką, An­
glia 1 W łochy nie wystąpiłyby przeciw 
Francji.

Nie zrobiłyby jednak niczego więcej.
Bo do pośpieszenia na pomoc Francji 
byłyby zobowiązane dopiero na skutek 
wkroczenia wojsk niemieckich w  obręb 
terytorium francuskiego lub belgijskiego.

Rzecz zrozumiała, że Locarno za­
chodnie

NIE MOGŁO NIGDY ZADOWOLIĆ 
FRANCJI,

a tern mniej w y s ta rc z a ło  ono Polsce. Od 
tego też  czasu n ie raz  p rze w .ja ła  się 
p rze z  m ię d zy n a ro d o w e  Koła polityczne 
idea Locarna wschodniego, z którym 
wiązano, jako element zasadniczy I ko­

nieczny, gwarancję Angljl dla granicy 
polsko-niemieckiej. Anglja jednak stale 
odrzucała taką ideę.

Czy w tej chwili zmieniło się coś w 
stanowisku Anglji w związku z wiado­
mościami o Locarnie wschodniem?

Otóż w danym wypadku nie chodzi o 
Anglię. Z projektem Locarna wschodnie­
go miała wystąpić

ROSJA SOWIECKA.
Odpowiednią propozycję przedsta­

wić miał niedawno Litwinow w  Barlinie. 
Propozycja została przez Niemcy odrzu­
cona, a treść propozycji nigdy nie zo­
stała oficjalnie podana do wiadomości.

Dopiero teraz pojawiają się
SZCZEGÓŁY NA ŁAMACH PRASY.

Podaje je przedewszystkiem prasa 
niemiecka, równocześnie uzasadniając, 
dlaczego Niemcy odnośną propozycję 
musiały odrzucić. P rasa niemiecka 
wskazuje, że Locarno wschodnie byłoby

OKRĄŻENIEM NJFMIEC.
Ze szczegółów jednak, jakie podaje, 

trundo to zrozumieć. Wedle „Deutsche 
Allgemeine Zeitung“ Locarno wschodnie 
mlałowygłądać jak następuje:
Rosja, Polska, Czechosłowacja 1 iNiem- 
cy oświadczyłyby, i e  Ich wzajemne 
granice są nienaruszalne. Francja w y­
stąpiłaby w  charakterze gwaranta tych 
granic, a wzamian Rosja sowiecka przy­
jęłaby na siebie gwarancję w  zakresie

Locarna zachodniego, czyli gwarancję 
granic francusko-niemieckiej 1 belgijsko, 

niemieckiej.
Zwalczając powyższy projekt Locar­

na wschodniego, prasa niemiecka wysu­
wa na czoło przeedwszystkiem ten ar­
gument, że jego urzeczywistnienie przy­
czyniłoby się do wzmocnienia pozycji 
Rosji sowieckiej, co byłoby medopusz- 
czalnem dla Włoch i Anglji.

Jakie byłoby istotnie stanowisko An­
glji i Włoch, o tern nie wiadomo na pod­
stawie opinii samych tych państw. Za­
pewne dyskusja się jeszcze rozwinie 1 
będzie niezwykle ciekawa. O poglądzie 
Litwinowa da się w tej chwili jedno po­
wiedzieć: Rosja sowiecka występują 
dziś na terenie międzynarodowym nie­
zwykle obiektywnie i śm iała

Pismo „Trymitas", organ szaullsów 
(strzelców) litewskich ogłasza po zama­
chu na rzecz Waldemar asa uwagi te] 
treści (nr. 24 z 14. 6. 34):

2 U y w & i  g  d n i a

T r u d n o ś c i h it le r y z m u
Konserwatywno - sanacyjny „Czas“ 

w nr. 172 z 25 bm. zamieszcza pod po­
wyższym tytułem, artykuł, mocno kry­
tyczny wobec stosunków niemieck!ch. 
Autor zwraca uwagę na niezadowole­
nie szerokich kół ludności.

„P rze jaw ia  się ono przeaewszystk^Nn 
jako amę :z'3nia stanem  ciągłej ekscyta­

cji, d j  jakiej doprow adziła społeczeństwo 
niem ieckie propaganda nazich. Zmęcze­
n iu  tow arzyszy otrzeźw ienie, a otrzeź­
w ieniu  py tan ia, czy rzeczywiście je s t 
tak  dobre, jak  to głoszą oficialne mowy, 
arty k u ły  i kom unikaty .

Dalej powołuje się autor na list z 
Niemiec, ogłoszony niedawno przez Ro­
berta d‘Harcourt w „R e v u e d e s  
D t u ( x  M o n d e s " .  Przytaczam y 
ustęp, poświecony położeniu ekonomicz­
nemu:

„Każdy, kto um ie czytać sta tystyk i 
i b ilanse, zdaje sobie spraw ę, w jakiej 
sy tuacji gospodarczej się znajdujem y. 
Niemcy n aś lad u ją  system  francusk i z 
przed Rewolucji: an u m u lu ia  dług.. Bu­
du jąc  w span iałe  parki, przeprow adzają*  
szosy samochodowe, m eżna dać pracę 
bezrobotnym . Ale is to tna  rzecz, n a  k tó ­
r ą  się nie z m a c a  uwagi, to kw estja  do­
chodów. Nigdy naw et w najgorszych 
czasach pow ojennych liczba urzędników  
naszego biednego k ra ju  n ie  była tak  ol­
brzym ia, jak  dzisiaj. Szybkość, z ja k ą  
rośnie nasze zad łużenie wewnętrzne, 
k tóre dziś już przekroczyło 10 m iljar- 
dów jeśli wliczyć d ługi krajów , prow incji 
m iast, zaniepokoiłyby każdego pow aż­
nego m ęża s tan u , n ie  spraw ia ono je­
dnakowoż żadnych trosk  naszym  m arzy ­
cielom  i  szarla tanom  politycznym..'*
, A teraz coś z dziedziny kultury ł wy 

chowania:
„Rodzica zostali pozl awient swych 

n a tu ra ln y ch  p raw  w stosunku  do dzieci. 
W olność nauk i, au tonom ia un iw ersy­
tetów  należą  do przeszłości. W szystko 
je s t zupełnie uniform ow ane."
Konkluzja „Czasu" brzmi:

„A patja społeczeństwa, b ra k  sam o­
dzielnej in ic ja tyw y społecznej __  to re ­

zu lta ty  państw a totalnego, rezu lta ty , k tó­
re  m ogą zniweczyć najlepsze chęci, na j­
lepsze zam iary  rządu , bo bez w ysiłku  
ze stro n y  społeczeństw a w ysiłek li ty l­
ko rządu  p rzj rozw iązyw aniu w ielkich 
problem atów ' n ie  może być skuteczny.1*

R u jn u ją c y  im p o r t
Szerzej i głębiej traktuje sprawę sen. 

Koskowski w „Kurjerze W arszawskim" 
(nr. 171 z 24 bm.) Zestawia on położe­
nie w dwóch wielkich państwach Euro­
py, podlegających dyktaturom. Zaczy­
na również od przedstawienia gospodar­
czych trudności Niemiec, które ocenia 
równie ujemnie. P rzy  tej sposobności 
wymienia najważniejszą przyczynę:

„B ilans handlow y Rzeszy p rzedsta­
w ia się coraz gorzej. Zdaje się, że już

P.

lada chwila będzie ujem ny
P raw da, że pod tym  względem mo- 

żnaby nieco popraw ić sytuację, gdyby 
się tylko przstało... im portow ać surow ­
ce, potrzebne n a  zbrojenia niem iecki?. 
W  zagranicznych kołach fachowych u- 
trzym ują, że im port niem iecki na po- 
trzeoy wojskowe kosztuje w rę c z ‘m ilja r-  
dy m  irak."

W ło c n y  Ja d ą  
n a  t y m  s a m y m  k o n iu

Poświęciwszy nieco uwagi niemo- 
ralnoscl niemieckiej po'ityki gospodar­
czej (celowa inflacja, zamiłowanie od­
szkodowań wojennych, obecne dąże­
nie do :akiego samego potraktowania 
zewnętrznych zobowiązań prywatnych), 
przechodzi autor do stosunków wło­
skich.

„Kurs lira  w łoskiego spadł, k u rs  ren  
ty  w joskiaj obniżył sdę o spory procent. 

Ilość bankructw  w zrasta  z roku  n a  rok. 
Deficyt budżetowy w yniesie w r. b. 
^budżetowym) coś około 7 m iljardów  lir. 
D ługi w ew nętrzne podniosły  się znow u 
i już przekroczyły  102 m iljardy,’*
A oto cyfry, dotyczące budżetu armji, 

i1 marynarki włoskiej.
roku 1922/23 w ynosił on 3,864 

mil.jonów lirów  w r. 1932/33 zaś, w 
dziesięt la t później do tarł już 5.393 m il- 
jonó.w lirów.'*

W  p a ń s tw a c h  p a r la m e n ta r n y c h
Państwom dyktatorskim przeciwsta­

wia autor parlamentarne. I tam nie 
wszystko jest dobrze, ale widać popra­
wę, Za przykład bierze sen Koskowski 
Anglję i Francje, jak wiadomo nie bar­
dzo sobie przyjazne. To też słusznie 
opiera się w  stosunku do Anglji na 
świadectwie francuskiem ! naodwrót. 
W  jednym i. drugin wypadku ocena 
stosunków gospodarczych jest dodatria.

D y l e m a t
P. Koskowski nie dochodzi do osta­

tecznych kionkluzyj, zadawalając się 
sformułowaniem dylematu-

,Godzi się znowu przypom nieć: tfwa 
pierw sze k ra je  s ą  rządzone po  d yk ta t ’r- 
sku, zduszono tam  wolność, aby w ła­
dza rozporządzała w szelkiem i p io runu- 
jącem i środkam i dzia łan ia ; dw a nas tęp ­
n i? w ym ienione k ra je  są, w adług opinii 
zw olenników  w ładzy a rcy .s iln e j, t r a ­
w ione przez okrutnego rak a  ,,demo-li- 
beralizm u". Z porów nania ich sy tuacji 
tedy w ynikałoby, że pierw sze p rac u ją  
raczej na pożytek 'en tuz jazm u i heroiz­
m u w dalszej przyszłości, d rugie zaś 
p racu ją  skuteczniej na pożytek czasów 
dzisiejszych, tj. aby ludzie już teraz 
mieli pracę korzystali z wveród m ater­
ialnych, mogli kształcić siehle i swe 
dzieci itd. Zachodzi teraz pytanie, jaki 
w ybór osta tjczn ie uczynią obyw atela w 
Europie między temi dwoma krańcam i: 
fu turystycznym  i doczesnym?

— leżeli się znaleźli oficerowie, któ­
rzy złamali dyscyplinę wojskową i -z 
bronią w ręku chcieli obalić swój legał- 
ny rząd, musieli być przez kogoś roza- 
gitowani. Ze względu na to, że oficero­
wie domagali się nletylko usunięcia 
obecnego rządu, lecz również wskazali 
kto ma być wysunięty na jego miejsce, 
staje się rzeczą dostatecznie jasną, skąd 
agitacja ta płynęła. S tare przysłowie 
powiada: is fecit cui prodest. Młodym 
ludziom łatwo jest przewrócić w gło­
wach. »

Buntownicy chcieli uczynić Walde- 
marasa dyktatorem, spodziewając się 
że może on uczynić cuda. Jednak Wal- 
demaras był dyktatorem Litwy w ciągu 
trzech lat. Czy dokonał jakichś cudów? 
Nie należy przytem zapominać, że 
w tedy sytuacja była łatwiejsza niż obec­
nie, gdyż w tedy nie istniał kryzys. Mię­
dzynarodowa sytuacja Litwy była bez 
porównania lepsza.

W aldemaras układał się z Polską, 
lecz nic nie wytargował. Stosunki Litwy 
z Państwami Bałtyckiemi znacznie się 
w tedy pogorszyły, bo widocznie Wal- 
demaras zapatrywał się na małe pań­
stwa, iako na państwa o małem znacze­
niu. Z Sowietami rząd Sleiewicza za­
w arł dosyć korzystny układ handlowy. 
Sowiety obiecały kupować w  Litwie to­
w arów  za 40 milj. litów rocznie. W alde- 
maras, pragnąc wykazać swą samo­
dzielność, nie podpisał parafowanego u- 
kładu. W  ten sposób owych 40 miljonów 
przypadło później na korzyść Łotyszów,

Prasa łotewska straszyła w tedy Li­
twinów, ie  w łażą w  bolszewickie sieci. 
Zaledwie jednak delegacja litewska w y­
jechała z Moskwy, natychmiast przyby­
ła delegacja łotewska i pośpiesznie pod­
pisała traktat na gorszych, niż Litwini, 
warunkach. 40 milionów przypadło na 
rzecz Łotyszów, zaś Litwa nie otrzy­
mała nic. Sowiety importowały do Li- 
tw y sporo towarów, natomiast Litwa 
do Sowietów całkiem mało.

W aldemaras orientował się w kie­
runku Niemiec. Cóż jednak w  ciągu 
trzech lat od Niemiec uzyskał? Literal­
nie nic. Za swe germanofilstwo W alde­
maras nie dostał absolutnie nic, pozwa­
lając jedynie gospodarzyć germanizato- 
rom w  Kłajpedzie.

Waldemaras, skupiwszy w  swych 
rękach kilka tek ministerialnych, fakty­
cznie niczego nie dokonał, a jeśli finanse 
i gospodarka litewska stały  dobrze, to 
jedynie dlatego, że kierowali niemi ci sa­
mi ludzie, co dzisiaj.

I oto znaleźli się ludzie, którzy nie 
zawahali się przed buntem i anarchją, 
by takiego człowieka posadzić na tron 
dyktatora.

Strzelcy litewscy nie szli i nigdy nie 
pójdą po takich drogach. Kierownictwo 
strzelców oświadczyło, iż jest wierne le­
galnemu rządow i. Po tej drodze kroczyć 
powinni w szyscy Litwini.

Przynajmniej ex post działalność p. 
Waldemarasa, wroga Polski, oceniana 
jest należycie na Litwie.

Czy zmieniłeś już 
adres „Kurjera** 

wyjeżdżając na wywczasy?
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Spotkania ligowe
WARSZAWA. Pogoń — .Warsza­

wianka 2:1 (1:1). Pogoń *>yła w  pola 
leosza, natomiast przebcj* W arsza­
wianki by ły  groźniejsze. Prowadzeme 
zdobywa W arszawianka przez Piliszka, 

ted pauza jeszcze wyrównuje Matlas 
II. Decydującą bramka pada na dw łt 
minuty przed gońcem z rzutu karnego, 
strzelonego przez Matjasa I. W  Pogoni 
wyróżnili się Matjas II i Zim ner, pomoc 
słaba, obi ona wprawdzie niepewna, jed­
nak dawała sobie radę z słabym napa­
dem przeciwnika. W  W arszawiance do­
bre trio obronne. Sędziował p. Schnei­
der z Krakowa.

KRAKÓW. ŁKS. — W isła 2:0 (0:0). 
Do przerw y lekka przewaga W isły, któ­
ra nie wykorzystuje szeregu dogodnych 
sytuacyj. Po pfzerwie w  25 miń.'Kotlar- 
czyk pierw szy po zderzeniu się z Tadeu-

Liga Okręgowa
LW CW . W  rozgryw kach o m istrzostw o 

Ligi Okręgowej uzyskano wczoraj nas tę ­
pu jące  w yniki:

Czarni — U kra ina 1:0 (l:0J. Bram kę 
zdobył M akuch. Lachfa — Rr ov*° 1:1 
(1:1). B ram kę dla Lechji zdobył Ochę- 
dóżko. d ia  Resowii Kluz. Pogoń—Ha»mo- 
nea 1:1 (0:0). Obydwi’3 b ram ki padły i  k a r­
nego, dla Pogoni zdlobyj ją, Borow ski, dla 
H asm onei Schlaf. Sokół D ragi — Świteź 
2:2, (1:2).

W Przem yślu P o lo n jr  pokonała  Ogni. 
ł : l  (1:0). Zwycięstw owywałczone z o s ta łj z 
trudem . B ram ki d la  Polomjl zdobyli S iu­
da z karnego i Orawiec, dla O gniska Ja ­
nusz

Turniej tennisowy
LWÓW, W  dn iu  w czorajszym  rozpoczę­

ły elę n a  k o rtach  Pogoni rozgryw ki ten- 
nispw e o m istrzostw o O kręgu Lwowskiego. 
W  k ia 'i1 I-e j odiiyły się nas tęp , jąoe gry: 
M ankes — De Troyes 4:6. 6:1 7:5; Dudek
— M enkes 6:3, 7:5; F e ld m a n  Chlipalski
6:0, '7:5; Kołcz I. K ucharZ 6:1, 6 :4, knopf
— Stencel 5:7, 6:4, 6:1; L 8w enh«ra — Fa_ 
brycy 6:3, 6:4. W  grze m ieszanej F ra n k . 
lów na —  R tenże1 pokMnali W ajtldew i- 
czówną — K uchara 6:2, 3:6, 6:4.

Piłka wodna
LWÓW. M istrzostwo L w jw a w piłce 

wodnej zdobyli definityw nie Czarni przed 
H asm oneą i P ogonią oraz Lechją, k tóra 
spada do ki. B.

siewiczem zriesiony zostaje z boiska z 
powodu poważniejsze] onturji, tak, i t  
W isła zmuszona Jest grać w  dziesiątkę.
Pierw sza bramkę dla ŁKS-u zdobywa 
Herbstreich. Z ta chwila W ,-sła widocz­
nie załamuje się i ŁKS ma przewagę 
która pozwala mu uzyskać przez Sza­
niawskiego drugi punkt.

Cracovia — Podgórze 3:2 (2:1).
Bramki dla Cracovii zdobyli Malczyk 2 
i Zembaczyński, dla Podgórza Gamaj i 
samobójcza. Podgórze grało dobrze i za­

służyło na remis. Sędz!ował p. Gerblich I ««« m.: 1) Jasiński (P) 4.22.5, 2) Saw ie.
dopuszczając do ostrej gry. Widzów 
1500-

POZn a N. RucH — W arta 1:1 (1:1).
Ooydwie druży-.y w normalnych skła­
dach Jedynie z rezerwowymi bramka­
rzami, którzy stanęli zresztą w zupeł­
ności na wysokości zadania. Początko­
wo gra dość chaotyczna, Ruch przewa­
ża nieznacznie technicznie i taktycznie. 
W  13 min. zdobywa WlHmowski pro­
wadzenie dla Ślązaków, jednak już w 
16-tej, min. wyrównuje Kryszkiewicz. 
Dc końca gra ostra, jednak fair.

Francja m istrzem  w  szpadzie
WARSZAWA. W  zawodach szer­

mierczych o mistrzostwo Europy w 
szpadzie, w  konkurencji drużynowe* 
walkę o pierwsze miejsce stoczyła 
Francja z Włochami. Obydwie drużyny 
uzyskały po 8 pkt., wobec czego o w y­
niku zadecydowała mniejsza ilość tra ­
fień. Mistrzem Europy została Francja 
34:36 trafień przed Włochami. O trzecie 
miejsce rozegrała się walka zakończo- 
zwycięstwem Szwecii nad Niemcami w 
stos. 9:3.

W  godzinach wieczornych w „Doli­
nie szwajcarskiej14, po rozegraniu dru­
żynowych szermierczych, mistrzostw 
Europy w szpadzie, rozpoczęły się roz­
grywki indywidualne w tej konkurencji, 
gromadząc na starcie przeszło 40 za­
wodników. Zawodników podzielono >ia 
6 grup, z których 4 pierwszych zakwa­
lifikowało się 'do pół-finałów. W konku­
rencji tei sukces odnieśli zawodnicy 
polscy: Wodniecki, Małyszko, Żaczek 
i Sobik. kwalifikując się do pół-finałów.

ki (T), 3) Bfeniarz (P).
1*1 m .: 1) ś liw ak  (SM) 53, 2) Chmiel 

(SM) 56.8, 31 Lenartow icz (P).
110 p rau j p ło tk i: 1) Haspel (AZS) 16.2), 

2) Fadorowsk* (SM) 17.4,

Ellminrcja lekkoatletów
LWÓW. Na boisku Pogoni odbyły się 

elim inacyjna zawody lekkoatletyczne przatt 
spo tkaniem  W ilno—Lwów. W yniki tech­
n iczne były następujące:

160 m .: 1) Łańcucki (P) 11 si., 2) F ischar 
(Dr) 11.2 s., 3) C iechanowski (SM).

800 m .: 1) B ielański (SM) 2.05,8, 2) Ku­
jaw ski (P) 2.10, 3) Roi (H.).

Skok w dal: 1) H aspel 'AZS) 6.21, 2)

2>
M osaniuk (SM) 6.19, 3) F iga (D) 6.11.

Dysk; 1) P ietraszew ski (AZS) 39.77, 
Bagaj (P) 33.26, 31 R atner (Dr.) 32.32.

00 m .: 1) F ischer (Dr) 7.2; 2) Łańcucki 
(P) 7.2, 3) Spiebal (AZS).

K nla: 1) R atner 'Dr) 11.30, 2) Begaj (P)
11.11.5, 3) F 'g u rsk i (AZS).

Skok w zwyż: 11 S ierpiński (SM) 1.71, 
2) M iński (AZS) 1.67, 3) N acht (Dr,.

R e z u l t a t y  2 1 9 - g o  d n ia  
w y S d g A w  k o n n y c h  w e  L w o w i e

Gonitwa pierw sza z płotam i. Nagroda 
500 zł. W ygrał I.‘ og. „ N a d ir4 p. J. Zaniew 
skisgo, II.; kl. „La Valiere4‘ p. E. Rach- 
w alskiego. III.: kl „D orotka44 p. Inż. R 
PDm arnackiegj. T otalizator płacił: zw. 12, 
fr. 6, — 6.

Gonitwa d raga . N agroda 700 zł. W y­
grał: og. „E m ilius44 Koła Sportow ego44 6 
p. a. c. II.: kl. „B itna44 s ta jn i „Jawid~“ . 
III.: og. ,,K 'jrm 3ra n “ s ta jn i „Osęk44. To­
talizator p tacił: zw. 29.50, fr. 11.50, 10.50.

Gonitwa trzecia z płotam i. N agroda rr,; 
Lwowa 1.400 zł. WygTał I.: kl. „Jo ta4* pp. 
L i Fr. W ójcików. II.: og. „Skrobonogi44 
stajn i „Osęk44. III.: og. „Endek" p. St. Żar- 
czawskiego. Tozalizator płacił: zw. 44, fr, 
16, 14.50.

Gonitwa czw arta. N agroda J. hr. T ar­
nowskiego 4.000 zl.W ygrał I.: og. „L ir- 
n ik  I I .44 p. M. Antoniewicza. III.: kl. ,,Lu- 
m inense44 p. T. Kostkiewicza. Totalizator 
p łacił: zw. 13, fr. 8, 8.50.

Gonitwa p lą ta : N ag T o d a  15 000 t\. im, 
Rom ana h r. Sanguszki (Derby) W ygrał I.: 
og. „L abiryn t44 p. St. Żarczewskieg®. II.: 
og. „Lechistan44 p  T. Kostkiewicza. III.: 
og. „K air" p. Jó z e fa  hr. Potockiego. T ota­
lizator p łacił: zw. 9, — 9, fr. 7.50 7.50.

Gonitwa sz ista. N agroda 500 zł. W ygrał 
I.: „F ra  Diayolo44, Kostkiswicza. II.: „Li. 
yerpool" 19 p. uł. Totalizator p łacił: 22, 
10.50, 14.50.
\  G *nilw a siódm a. Nag-oda 1,000 zł. W y. 
g ra ł I.: „F iladelfja  II.'4, h r. Potockiego, 
I I :  ,,A gaw a44, Czartoryskiego,

PARYŻ, 24. 6. (PAT), Dziś w W e-- 
salu odbył się uroczysty obchód 166 
rocznicy zgonu gen. Hocha, zdobywcy 
Alzacji. Na bankiecie wyaanym z tej 
okazji son. Bourgeois podkreślił nawią­
zując do wyników ostatnie] wojny, Iż 
oddanie Nadrenjl Niemcom byto Jedną 
z najbardziej niekorzystnych tranzakcyj 
jakich dokonała Francja Opuszczenie 
Nadrenji przyczyniło się do tego, że dziś 
Francja ma przeciw siebie państwo oży­

wione duchem odwetu.
Armja niemiecka Jest gotowa każdej 

chwili postawić na stopie wojenne] 50 
dywizyj dobrze uzbrojonego żołnierza,
za którym w krótkim czasie stanie 
nowycn 60 dywizyj. Olbrzymi przemysł 
niemiecki jest w stanie wyekwipować 
tę armję w ciągu kilku tygodni- Sytuacja 
obecna napawa całą Europę niepokojem. 
Nie trzeba mieć złudzeń, że Niemcy 
przestały być państwem zbrojącem się,

Gen. Debeney w  Warszawie
Przed rew izją układu w ojskow ego polsko-francuskiego

WARSZAWA, 24. 6. (PAT). Dziś o 
goćz. 17.50 pociągiem z P aryża przybył 
tu gen. Debeney, członek Najwyższe* 
Rady Wojennej, w towarzystwie swego 
adjutanta kpt. Mery. Na dworcu oczeki­
wali przyjazdu generała wyżsi oficero. 
wie Sztabu Głównego, z szefem Sztabu 
gen. Gąsiorowskim, zast. szefa gen. 
Kordjan - Zamorskim, dowódca O. K. I. 
gen. Jarnuszkiewicz, szef gabinetu mi­
nistra Spraw Wojskowych płk. Sokołow­

ski, oraz członkowie ambasady franci’ 
skie] z amb. Laroche na czele. Na pe­
nie dwoi ca ustawiła się kompanja hono­
rowa 21 p. p. ze sztandarem i orkiestrą. 
Gen. Debeney towarzyszyć od granicy 
polskiej pik. Kopański ze Sztabu Głów­
nego oraz attache wojskowy ambasady 
francuskie] gen. D‘Arbonneau. W  chwili 
przyjazdu pociągu orkiestra odegrała 
hymn narodowy francuski. Po przywi­
taniu się gen. Debeney przeszedł przed

Niepokoje w e Francji
PARYŻ, 24. 6. (PAT). Dzień wczoraj­

szy zapisał się znowu szeregiem zabu­
rzeń na prowincji. W  Lorient, na odczyt 
przewodniczącego organizacji Croiy de 
Feu, de la Rocque, komuniści i socjali­
ści odpowiedzieli manifestacją. Policja 
usiłowała odeprzeć tłum z okolic sali 
oaczytowej. Manifestantów odrzucono 
dopiero przy pomocy szarży kaw aleryj­
skiej. Wiele osób odniosło rany. Tłum 
obrzucał atakującą policję Kamieniami.

Do poważniejszych zajść doszło na 
bulwarze Jauresa, gdzie tłum przez pe­
wną chwilę był panem sytuacji. W e ­
z w a n a  straż ogniowa usiłowała rozpę­
dzić demonstrantów przy pomocy sil­
nych s t r umi en i  wody. Manifestantom u- 
ch fo  się j e d n a k  przeciąć węże gumowe. 
Na mie js ce  za j ś ć  p o ś p i e s z y ł y  oddziały 
policji i żąndarmerji. k tó r e  przeprowa­
dz i ł y  szarżę na tłtfm. Wiele osóo ran­
nych odwieziono do szpitala. Man :e*.

stantom udało się przedostać do kina. 
w którym odbywał , się odczyt de la 
Rocque. Tłum wtargnął do kina i znisz­
czył urządzenie sali. W alki uliczne 
trw ały  do późnej nocy. Liczbę rannych 
obliczają na 100 osób. Policja areszto­
wała 150 osób.

Również w  Anzin doszło do manife­
stacji z okazji 200 rocznicy o d k ry ta  
złóż węglowych. Tłum usiłował prze­
rwać odbywające się widowisko celem 
odbycia wiecu. Interweniującą policję 
obrzucono kamieniami, krzesłami i t. p- 
O północy zapanował w  mieście spokój. 
Policja aresztow ać kilkanaście osób.

PARYŻ, 24. 6. (PAT). Dziś na pia:u 
Opery odbyła się manifestacja b  kom­
batantów i inwalidów, którzy wznosm 
okrzyki przeciw dekretom obniżającym 
ich pensje. Policja rozprószyła demon­
strantów.

frontem kompanji honorowej przy
dźwiękach marsza generalskiego, po­
czerń udał się do sali recepcyjnej dwor­
ca. Po krótkiem cercie, gen. Debeney 
odjechał do przygotowanych dlań apar­
tamentów w Hotelu Europejskim

a sa już całkowicie uzbrojone. T
Niemcy mogą obecnie zmobilizować 

armję w sile 1 miliona żołnierzy. Każdy 
Niemiec ma wyznaczoną jednostkę, d 
której musi się stawić na każde zawo­
łanie. Pod względem materjału wojen 
neg^ Niemcom brak jedynie ciężkiej ar. 
tylerji, którą jednaic mogą stworzyć w 
krótkim czasie. Lotnictwo niemieckie 
Jest dziś Jedną z największych potęg. 
Wkońcu mówca wezwał społeczeństwa 
francuskie do skoordynowania wysil* 
ków celem zabezpieczenia kraju.

Kuzyn Papena internow any
BERN, 24. 6. (PAT). Według donie­

sień „National Ztg.“ kuzyn wicekancle­
rza Papena i jeden z najbliższych jego 
współpracowników politycznych został 
internowany w obozie koncentracyj­
nym. Aresztowanie to miało wywrzeć 
na Papenie niezwykle silne wrażenie, 
które znalazło w yraz w jego sensacyj- 
nem przemówieniu w  uniwersytecie 
Marburskim.

Ustaw y i... bomby
buchła, r aniąc ciężko znajdującego s!ę 
w domu ks. Elbla, który wkrótce potem 
zmarł. Prócz tego ranne zosfały dw:e 
kobiety

O godz. 5.40 rano rzucono bombę 
Wiedniu przez okno do mieszkania prze­
wodniczącego „Żelaznego Krzyza", Ru­
dolfa Anderle. Bomba wybuchła, a od­
łamki zraniły żonę Anderlego i dzieci.

WIEDEŃ, 24. 6. (PAT). Dziennik u- 
rzędowy ogłasza tekst ustawy o wpro­
wadzeniu kary  śmierci, o nowem po­
stępowaniu sądowem, oraz tekst ustawy 
o konfiskacie majątku z powodu zaka­
zanej działalności politycznej.

WIEDEŃ, 24. 6. (PaT). W  Kapfen- 
bergu w  Styrji rzucono o godz. 23,30 
bombę na podwórze domu, w  którym 
mieścił się oddział policji. Bomba wy-

Międzyn. Konferencja Profesorów
w  murach U . J .  K .

LWÓW, 24. 6. (PAT). Jutro we wto­
rek, dnia 26 b. m. o godz. 10 w auff Uni­
wersytetu J K. we Lwowie odbędzie się 
uroczyste publiczne otwarcie pierwszej 
w Europie Międzynarodowej Konferen­
cji Profesorów Praw a Narodów, poświę­
conej -agadnieniom nauczania prawa 
narodów i stosunków międzynarodo­
wych.

Na konferencję zapowiedzieli swoja

przybycie uczeni 1 politycy wielu kra. 
jów, w  tern Szwecji, Norwegji, Danji 
Wr.gier, Rumunji, Jugosławji, Bułgarji 
i Giecji.

Czy zmieniłeś już 
adres „Kurjera" 

wyjeżdżając na wywczasy?
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% kmju od korespondentów- „JUytjem”
K r o n ik a  t a r n o p o ls k a

Katastrofalna burza z  piorunami
nad w o j. tarnopolskiem

K r o n ik a  m a r s k a

Hołd pamięci wielkiego 
kaszuby

W  sobotę o godz. 9.30 odbyła się na 
Oksywiu uroczystość złożenia wieńca 
na grobie zasłużonego obywatela Ka­
szuby Antoniego Abrahama którego dzla 
łalność niepodległościowa była jednym 
wielkim głosem kaszubów, tego odwiecz 
nie polskiego szczepu, który twardo stał 
na straży polskiego morza.

Działalność Antoniego Abrahama 
podczas pertraktacyj pokojowych w 
W e/śalu, przyczyniła się w  wielkiej m'e 
rze do zawarcia warunków pokojowych 
uznających Wolną Polskę z womym do­
stępem do morza!

—O—
URATOWANIE PIĘCIORGA DZIECI.

21 bm . w  godzinach południow ych jeden 
z okrętów  M arynarki W ojennej sto jący n a  
redzie p o rtu  gdyńskiego zauw ażył łódź 
s ta ls  oddala jącą  się w  g łąb  zatoki, w sk u . 
tek czego w ysłano n a  pom oc m otorów 1*?, 
k tó ra  przyholow ała łódź do K apitanatu  
5>ortu. W  łodzi tej z a ijd o w a ło  się 5 dzieci 
l  C svwia

Jak  się okazało  mtodociaip, sportow cy 
w ynajęli ló d i od  rybaka, aby przejechać 
się po  m orzu, j e d n a n e  dość s i n y  w ia tr  
i fa la  odepchnęła ich  n a  k ilka  k ilom etrów  
od brzegu i jedynie dzięki puimjcy M ary­
n a rk i W ojenej zostali wszyscy uratow an i. 
Dzieci p rzybyły  do K ap itana tu  P o rtu  
m ocno zmęczone, zm arzn ię te  i w ystraszo­
ne tak , ż© początkowo trudno  było  z  nim i 
rozm aw iać, dopiero po posilen iu  ich go­
rąc ą  h e rb a tą  dow iedziano sl«. o całej w y­
praw ia i m otorów ka pilo tow a 'odwiozła 
n iefo rtunnych  sportow ców  n a  d ru g ą  s tro ­
nę k an a łu  do Oksywia. Łódź za trzym ana 
została przez K ap itana t w  oczekiwnlu n a  
n iesum iennego  rybaka , k tóry  w brew  w y­
danym  zarządzeniom  w ynają ł łódź m ałym  
dzieciom bez dozoru starszej osoby

TOW. POLSKO - ANGIELSKIE. Od p aź . 
dziern ika  r. ub. istniej© w Gdyni Tow arzy. 
stwo polsko - angielskie, którego zadaniem  
póza pogłębieniem  znajom ości języka a n ­
gielskiego wśród pracow ników  um ysło­
wych m. portowego, jest zacieśnienie przez 
oupow iednią propagandę stosunków  h a n ­
dlowych i turystycznych z A nglją  i p ań ­
stw am i bajtyckiem i, Posiedzenia Tow arzy. 
stw a 'odbywają się każdej środy, a człon­
ków obow iązuje posługiw anie się językiem 
angielskim ,

K n »i> lk a  la r o g ł a w s k a  

Aresztowanie
W  ciągu ostatnich dni przeprowa­

dzono wśród narodowców jarosławskich 
szereg rewizyj. M. in. po rewizji aresz­
towano inż. Rcoakowskiego, który zo­
stał oskarżony o niepochlebne w yraża­
nie się o śp. ministrze Pierackim. Mirpo 
szeregu Snterwencyj inż. Robakowski, 

który się do żadnej winy nie poczuwa, 
przebywa w więzieniu.

K r o n I K a  w i e l k o p o l s k a
Dzidalęć tysięcy — na Zlot Sokoli do

'o z o a n la !  W edług dotychczasowych 
obliczeń Sekretariat Dzielnicy o trzy­

mał już dziesięć tysięcy zgłoszeń dru- 
chen i druhów na Zlot do Poznania w 
dniach 29,30 czerwca i 1 lipca. Tyle też 
kart uczestnictwa zostało wyKupio- 
nych. Spłynie więc brać sokola z róż­
nych stron Polski, przyczem same w o­
jewództwo śląskie w ysyła przeszło 
1500 druchen 1 druhów. Pozatem spo­
dziewani są Uczni goście zagraniczni. 
Dlatego też Poznań ostatnie czyni przy­
gotowania, by  godnie przyjąć i ugościć 
miłych przybyszów. Zlot stanh się 
wspaniałą manifestacja narodową.

K r o n ik a  b r z e t a ó s K a

Kradzież mikroskopów
(t.) Wydziałowi śl. PP, we Lwowie 

doniesiono z Brzćżan, że niewyś'edzeni 
sprawcy dostali się do gabinetu przy­
rodniczego tamtejszego Gimnazjum i 
skradli 4 mkiroskopy. wartości przeszło 
2.009 zł.

Należy przestrzec przed nabywaniem 
tych mikroskopów*

(t) Donoszą nam z Tarnopola: W 
ub. tygodniu nad kilku powiatami w ij. 
tarnopolskiego przeszła gwałtowna nu­
r tu  z piorunami, któr_ m. In. zabiła 4 
ludzi.

I tak w  Kozłowi® w  powiecie k i-  
trioneckim uderzył piorun 32-letniego 
Tobiszewskiego, jego brata 29-letniego 
Kazimierza, stojących na podwórzu swe­
go gospodarstwa. Oba] zostali zabici. 
Na drodze z Gołogór do Złoczowa za­
bity został przez piorun 60-letnl Michał 
Stecyszyn i 30-letni Iwan Tubas. W  
Szuparce powiecie bórszcżowskim pin-

Anonim
(t.) Donoszą nam z Tarnopola: W ła­

ściciel dóbr z Medwedowlec w  pow. bu­
czackim, Michał Gryf CzaykOwskl, o- 
trzym ał w  dniu 14 b. m. anonimowy Ust, 
pisany po rusku, który zawierał żąda­
nie złożenia w  wyznaczonym terminie

26 bm. rozpocznie się przed sądem 
stanisławowskim wie'ki proces przeciw­
ko 16 bojówkarzom z O. U. -N., którzy 
w r. 1933 zamierzali w Nadwórnej doko­
nać zamachu na ]edną z państwowych 
kas, oraz wszcząć akcję sabotażową i 
terrorystyczną.

Na ławie oskarżonych zasiądą: Jurko 
Onyszkiewicz, urzędnik Tow. „Dnister ‘ 
zb Lwowa, Włodzimierz Jawnycz ze 
Lwowa, Konstanty Pntroczuk, abs. 
szkoły handlowej z  Kiwarzec, W łodz. 
Hajduk, m urarz z Łucka, Dmytro Kori- 
nec, rolnik z Zawadowa, Hryć Barabas. 
ucz. 7 ld. gimn. z Koniuchowa, Jurko 
Witoniuk, ucz. 8 ki. gimn. z Pasiecznej, 
Michał Wintonlw, ucz. 5 ki. Gimn. z P a­
siecznej, P iotr Hohol, pomocnik handlo­
w y ze Stanisławowa. Włodż. Moroz z 
Podhaiec, W asyl Zastawecki z Litwino­
wa, Włodz. Bibuła z Brzeżan, Iwan Ur­
ban ze Lwowa. Romana Czorna ze Lwo­
wa, Mikołaj Baran z Zawadowa i Iw \n 
Skooiuk ze Lwowa.

W  krótkości przypomnimy czytelni­
kom tło sprawy. 13 sierpnia ub. roku 
dowiedziały się władze o akcji sabota­
żowej O, U, N. w powiecie nadwórniań-, 
slcim. Ns* skutek ścisłej kontroli podei- 
rzanych osobników, aresztowano 18 
sierpnia ub. r. we wsi Pniów grupę rze­
komych terrorystów , w skład której 
wchodzili Onyszkiewicz i inni. W  czas'e 
legitymowania, jeden z przytrzymanych

rut uderzy! w  stajnię grecko - katolic­
kiego probostwa, wskutek czego jeden 
koń został zabity, a stajnia spłonęła. 
Burza gfadówa wyrządziła w  tym  dnJu 
w Szuparce wielkie szkody w  plonach, 
oszacowane na 15.000 zł.

W  gminach Helenków, W iktorów •. 
Teófipuika w  powiecie brzeżańskim 
wskutek gradobicia zniszczone zostały 
piony na obszarze około 300 morgów. 
W  Nagorzance, Podzameczku i Podla­
siu w powiecie buczackim burza poozy 
niia znaczne szkody w  plonach rolnych 
i ogroćowiżme.

po rusku
na granicy pól Medwedawce • Rysz- 
kowce kw oty 1.000 zł. pod zagrożeniem 
zamordowania w  razie niespełnienia tego 
żądania.

W  sprawie tej prowadzone są ener­
giczne dochodzenia.

(Jawnycz), zbiegł, pozostawiając plecak 
z 9 rewolwerami, zw yż setkę naboi i 
dwoma ręcznemi granatami. P rzy rewi­
zji znaleziono również większą ilość 
sztyletów, bandaży I map.

Przytrzym ani bojówkarze, wypierali 
się przynależności do O. U. N. W  końcu 
Zastawecki i Pietroczuk przyznali się, że 
należą do O. U. N. i podali treść rozka­
zów, jakie otrzymali ze Lwowr,

Śledztwo i dochodzenia Prokuratury 
ujawniły wiele materiału kompromitują­
cego W yw rotowcy mieli doskonale przy­
gotowany plan zamachu, który wykon ić 
mieli 19 lub 20 sierpnia r. ub.

Pózatem oskarżeni, osadzeni w  are­
sztach w Stanisławowie, weszli w poro­
zumienie przy pomocy t. zw. „gryp­
sów" itp.

Rozprawa potrwa ok. 4 tygodnie. Do 
rozprawy powołane ok. 100 świadków.

Trybunałowi przewodniczyć będz e 
wicepr. s. o. dr. Cysarz, jako wotanci 
zasiądą s. s. o. Cetis i Baszczak. Oskar­
ża prok. dla spraw politycznych Trem- 
bułowicr Bronią z  urzędu dr. Oleśnicki, 
dr. Klimkiewicz, dr. Woląński, dr. Bych, 
dr. Łebij dr. Lewicki, dr. Krzyżanow­
ski. Dr. Darm, Dr. Susśman. Dr. Dóllar 
i in. Pozatem prawdopodobnie będą bro­
nić oskarżonych adwokaci lwowscy: 
Dr. Starosolski dr. Szuchćwycz i dr 
Hankewycz.

K r o h ik a ^ ilę s k a

Pogrzeb ofiar katastrofy 
w kopalni

Akcja władz górniczych na kopalni 
„Karsten -  Centrum" w  Bytomiu dopro 
wadziła do wydobycia reszty, niestety 
zabitych już, górników z zasypanego 
chodnika, mianowicie śp. górników Jan- 
tosza, Czaplika, Hutscha i Honeisla a 
Bytomia.

Uroczysty pogrzeb zabitych w  cza­
sie katastrofy górników odbył się w  nie­
dzielę w Bytomiu.

W  pogrzebie wzięły m. in. również u< 
dział wszystkie okoliczne oddziały na­
rodowo - socjalistyczne.

Złodzieje rozebrali 
nieczynny szyb

W  Nowych Hajdukach w  unierucho­
mionym od dłuższego już czasu szybie 
kopalń skarbowych „Piast" przepro- 
wadziła specjalna komisja rewizję, pod­
czas której stwierdzono, że jacyś spra­
w cy przez podkop dostali się do hali 
maszyn szybu i dokonali w  fachowy 
sposób rozbiórki poszczególnych części 
maszyn górniczych, tak, że niewiele 
z nich pozostało.

Ponadto sprawcy kradzieży rozebra­
li również większą część ogrodzenia że* 
laznego szybu. Dotychczas nie zdołano 
jeszcze ustalić wysokości powstałe! 
wskutek tej kradzieży szkody.

Aresztowanie sprytnego 
oszusta

Policja katowicka aresztowała nie* 
jakiego Tyczkę, który również w ystę­
pował pod nazwiskami: Ostrowskiego. 
Jankowskiego i Tyszkowskiego. Sędzia 
śledczy polecił osadzić Tyczkę w aresz­
cie śledczym, gdyż jest on podejrzany 
o kradzież z włamaniem i o oszustwo.

Aresztowany po ourzliwem życiu, któ­
re prowadził na Wołyniu, przyjechał 
do Katowic pod obcem nazwiskiem Tysz 
kowskiega, gdzie następnie włamał się 
do mieszkania swych ' gospodarzy. 
Skradł on stamtąd wiele wartościowych 
przedmiotów.

K r o n IK a  p r z e m y s k a

ŻYDOWSKI AMANT. W  sądzie okrę­
gowym  odbyła się przed sędzią Clecier. 
sk im  bardzo charak terystyczna rozpraw a 
przeciw  m łedem u lekarzow i M arienstrau - 
sowi. Za czasów uniw ersyteckich zaręczył 
się M arienstraus z n ie jaką p an n ą  Katzów- 
ną. Byw ał u niej, jadał a nadto  korzystał 
z jej pomocy m aterja lnej, Kiedy został le- 
ikarzem porzticił Katzównę i przeniósł się 
do Kolbuszowej Katzówna, k tó ra  obecnie 
jest m ężatką, oskarżyła żydowskiego le­
karza  o cały szereg brzydkich spraw ek. 
Rozprawę przerw ano dla pow ołania świad 
ków.

PRZYGODA KOMORNIKA. T ragikom i­
czną przygodę przeżył przem yski kom or­
n ik  p. Ocetkiewicz. Kiedy bowiem przy . 
był do kam ienicy  przy  ul. Jagiellońskiej 9, 
aby usunąć z m ieszkania Leję Gmesman 
za łam ał aie pod nim  ganek, tak  że ko . 
m o rn ik  zawisł m iędzy otw orem  ganku, a 
betonow ą posadzką podwórza. M ieszkańcy 
kam ienicy, szybko się jednak zorientow a­
li i nim  pod p.Ocetkiewiczem za łam ała się 
resz ia  ganku  położyli na podw órzu parę 
sienników, tak  że kom ornik  odniósł tylko 
nieznaczne uszkodzenia.

OSZUST MATRYMONIALNY, Po Prze­
m yślu i  M ościskach grasow ał osobnik, któ 
ry  p rzedstaw ia się jako inżynier Strakow- 
ski. popełniał ciągłe oszustwa m atrym on- 
jalne. O statnio kiedy ty tu łem  p. inżynie. 
rowe.i zaszczycić chciał w łaścicielkę d ru ­
karn i w M ościskach n ie jak ą  p. Aiktel 
nadeszła telegraficzna wiadom ość, dem a­
skująca Uszusia. Poszedł do kozy.

MATURY W  przem yskich szkołach 
średnich, m atu ry  się jeszcze nie skończy­
ły. W  gim n. II, n a  Z asaniu  po egzam inie 
pisem nym , nie dopuszczono do ustnego 
23 uczniów. Czy nie za duź*j.i

WINCENTY SKARBEK K R U S Z E W S K I
WŁAŚCICIEL DÓBR

po długich i ciężkich cierpieniach zaopatrzony ŚŚ. Sakramentami zasnął 
w Panu dnia 25 czerwca 1934 przeżywszy I*i 84.

Obrzęd pogrzebowy odbędzie się w C h o r o b r o w i e  koło Sokala, 
dnia 27 czerwca 1934 o godz. 12-tej w południe.

I Synow ie, córki, zięciowie, wnuki i prawnuki
20403
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K r o n ik a  s ta n is ła w o w s k a
11 1 r  s

w nornej
P r z e d  w i e l k i m  p r o c e s e m  b o j o w e fi w  z  O .  U .  N .
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najm odniejsze b lu zk i 
najm odniejsze szla fro ki

“  |  ‘ ;  rękaw iczki
poleca firma 1123 B E R T A  S T A R K

Równem
ŁUCK, 25. 6. ('PAT) W  zw iązku z ogło­

szeniem  w p rasie  rosyjskiej i w części 
p rasy  polskiej w iadom ości, dotyczących 
zajść w  soborze praw osław nym  w Rów­
nem  w dn iu  19 bm ., ze źródał m iarodaj­
nych dow iaduje się PAT, Ze przabieg in ­
cydentu by ł następujący: D nia 19 bm. w  
godzinach w ieczornych, po  odpraw i mlu 
nabożeństw a, proboszcz praw osław nego 
soboru ks. Sajkow icz, ko rzysta jąc  z obec­
ności w cerkwi k ilkuset para fjan , p rze­
w ażnie R osjan, u rządził doraźny plebiscyt, 
ią d a ją o  przez podpisanie na specjalnie 
przygotow anych U stach w ypow iedzenia slą 
co do jązyka w  litu rg ii praw osław nej, 
w iększość bowiem  w iernych dom aga się 
w prow adzenia języka cerkiew nego z w y­
m ow ą uk ra iń ską , podczas gdy m niej liczni 
Rosjanie p ragną, by  m odlitw y odpraw iane 
były w języku starocerk iew nym  z wym o­
w ą rosyjską.

Gdy w  czasie głc~ zwania przybył do 
cerkw i poseł u k ra iń sk i z BBWR Stefan 
S krypnik , i p rosił o pokazanie m u tekstu  
podpisyw anych list, czego ks. Sajkowicz 
nie uczynił, tłum , złożony przew ażnie ze 
sfanatyzow anych kobiet począł wznosić 
pod adresem  posła S krypnika okrzyki i 
obelgi. S y taucja sta ła  się Jeszcze bardziej

naprężona, rdy ks. SafnOWlcZ, OpuSdn .z! 
ceifctr i pozostaw ił po*. S krypnika w śród 
podburzonego przez k ilk u  Agitatorów tłu .  
m u, k tóry , za ją  w izy wobec posła w rogą 
pó-iaw ę, s iłą  w ypchnął fl* poza obręb 
św iątyni, W  tym  sam ym  dniu  zm arł w 
w ieku 80 la t chory od k liku  dni ksiądz 
praw osław ny Czajkowski. Zgon ten posłu­
żył zain tresow anym  czynnikom  rosyjskim  
do kolportow ania pogłosek, jakoby śm ierć

ta  pzostaw ała w zw iązku z w ym ienionem i 
zajściam i. Pogłoski te, Jak i inne wers}*,
szerzone przez ko ła rosyjskie, sta ły  się 
p rzedm iotem  dochodzeń w ładz sądow o- 
śledczych, celem w ykrycia sprawców, w in­
nych spow odow ania gorszących zajść na 
terenie cerkwi.

..MICRENn-|tERV0sm'RH!WNM!,5S
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i PRZrZIĘWIEHIA.BÓlE STAWOWf KOUHT ARUfiYf/HEi! PZABA,:n'w APre«*fH raô Kow j. i.„KOGUTEK

G e n . D e b e n a y  u d e k o r o w a n y
zło ty m  k rz y ż e m  zasługi

WARSZAWA, 25, 6. (PAT) Gen. Debfi- 
nay  złożył dziś w ieniec na grobie N iezna­
nego Żołnierza. Obecni byli gen. G ąsiorów , 
skl, K ordian - Zam orski, Jarnuszkiewicz, 
szereg wyższych oficerów i a ttachś woj­
skowy F rancji gen. D‘Arnonnoau. Fo po­
w itan iu  przez obecnych, gen. Debenay 
przeszedł przed frontem  kom panji hono. 
rowej 36 pp.. poczem  nastąp iła  cerem onja 
złożenia w ieńca. W  czasie uroczystości or­
k iestra  odegrała hym ny państw ow e fran ­

cuski i polski.

DZIEJE JEDNEGO LOSU
Lr>s ten  m ia ł num er 137.215. Od dwuch 

Jat jedną  ćw iartkę tego losu posiadał s ta r  
szy sie rżan t KOPu w Łachw ie p. P., d ru ­
gą ćw iartkę ksiądz B. w Kępnie w P o- 
znańskiem . Pozostała połówka należała do 
p. G.’ we Lwowie. P rzy  obecnej loterji du ­
chow ny i wojskowy pozostali w ierni swe­
m u num erow i. N atom iast p. G., choć otrzy 
mał od kolektora ten  sam  num er, zwró­
cił go z pow rotem . „N um er jest nieszczę­
śliwy — mówił — nic n a  niego nie wy­
grałem  dotychczas. Podczas la ta  zrobię 
przerw ę w grze“. ‘

A Los .przez w ielkie „L“ spraw ił figla.
W  tym  sam ym  czasie zgłosił się do  tej 

z o lektury p. E., rachm istrz  urzędu gm in­
nego koło Kostopola. Chciał nabyć num er 
1,37.071. T ak  samo i p. S. z Gdyni m ia ła  
upatrzony num er 137.111, N iestety —  Jak 
się wówczas obojgu w ydaw ało  — num ery 
już były siprzedane kom u innem u. Chcąc

nie chcąc wzięli oboje ćw iartki, odrzuco­
ne przez p. G.

I 'oto w p ią tek  p aaa  główna w ygrana 
100 000 zł. na ten num er 137.215. Ksiądz 
'i sierżan t zostali nagrodzeni za stałość. 
P an  rachm istrz i pani z Gdyni również 

o trzym ali nagrodę za n ieupieran ie Się 
p rzy  swoim . A pan  G.? Można sobie wy­
obrazić. Napewno jeszcze dziś, choć po­
niewczasie, kupił nagw ałt now ą połówkę. 
W  pierwszej k lasie strac ił szansę. Ale 
ostatecznie może w drugiej k lasie w ygrać 
200.000 zł., a może później i m iljdn .

Charakterystyczne jest. żb części tego 
Losu, k tóry  tak ie dziwne przechodził ko­
leje, zna jdu ją  się w różnych stronach Pol­
ski. Na ten  sam  szczęśliwy num er w ygrały 
cztery osoby, które się nie znają, nigdy 
nie w idziały i może nigdy nie zobaczą

Uroda na codzień
POradnlk dli

Pielęgnowanie urody nie jest w  na­
szych czasach jakąś funkcją odświęt­
ną. Jest to sprawa tak ważna i tak oo- 
dzienna, jak mycie i odżywianie.

Codziennie Pani staje przed lustrem 
i koryguje naturę, która nie zawsze wie 
co robi...

Zajrzyjmy więc do słownika urody 
kobiecej.

M y c i e  i  k’ <5 r  y  — to nie nacie­
ranie skóry mydłem. Zatyka ono pory, 
odtłuszcza i wysusza naskórek, Myć się 
należy o t r ą b k a m i  a b a r l d o -

77-Ietni wieśniak grecki o polskiej 
kom unikacji powietrznej

B iuro  Polskich L lnji Lotnie ych w Sa­
lonikach Utrzymało w tych dniach list 
od 77 letn iego w ieśniaka z okolic Jann i- 
ny, p. C onstantinos‘a C am arin asa  który 
po raz pierw szy w ży d u  w ybrał się w  
podróż ze swego m iasta  rod: 'nnego.

T rsść tegu listu  w tłum aczeniu na Ję­
zyk polski brzm i jak  następuje:

„Jestsm  bardzo  zadowolony z m ojej 
podróży z Jan rJn y  do Salonik i zachw y­
cony w siadałem  do sam olotu T -w a ,,LOT“, 
ażeby kontynuow ać m oją podróż do B u­
karesztu.

N i9 m ogę zapam nieć m ojej pięknej po­
dróży i dlatego zdecydowałem  się  podró­
żować ty lko sam olotem .11

Zaznaczyć należy, że była to nietylko 
pierw sza podróż p. C am arina‘a samolotem, 
ale że wogóle dotychczas nie podróżował 
on nigdy ani samochodem ani naw*f ko­
leją. Po odbyciu swej podróży oświadczył 
starzac w biurze P. L. L. „LO T1 w B uka­
reszcie, że czuje się znakom icie i że jest 
zachwycony podróżą polskim sam olotem  

/ •*

Icb P a A
w  e m i, które delikatnie trąc skórę ma­
sują ją i pobudzają krwlobieg.

O d ż y w i a n i e  s k ó r y .  To 
ważna funkcja kosmetyczna, zwłaszcza 
dia skór suchych. K r e m  a b a r i d  
głęboko przenika w  tkanki, odżywia jc 
I pobudza. Skórr staje się miękką, ela­
styczną i uzyskuje zdrowy, świeży wy­
gląd. %

P u d r o w a n i e  — to zabieg ma­
jący na celu nadanie jednolitego kolory­
tu ł aksamitnego matu cerze tw arz y . 
Tylko P u d e r  A b a r i d  nie zawie­
ra szkodliwych składników metalicz­
nych (ołów), g d y ż  składa się ze skład­
ników roślinnych.

R o z j a ś n i a n i e  w ł o s ó w  
należy przeprowadzać tylko przy pomo­
cy nieszkodliwego, nie palącego włosów 
płynu H e l i a  (Labor. P e r f e c t i o n ) .  
Daje on piękne odcienie od jasnego złota 
do czerwonej miedzi. 1171

Szef sztabu, gan. Gąsiorowski udekoro­
w ał gen. Dabenay złotym  krzyżem  zasługi, 
nadanym  po raz pierwszy i drugi, oraz 
srebrnym  krzyżem  zasługi m jr. Mery. W 
godzinach popołudniowych gen. Gąsio- 
row ski podejm ował francuskiego generała 
śniadaniem .

_________ męskie damskie przefaso-
newuja letnią porą najta- 

alej. Jeż nadeszły najaowsze żnrnaie, M«< > 
xya 1 Praeownie Futer Aleksandra Wróbla

Lw ów . H alicka  20 te ł. 57j  t  T“7S

ZAPOMOGI POŚMIERTNE 
DLA RODZIN PO UBEZPIECZONYCH 

ROBOTNIKACH
(t.) Na podstawie ustawy o ubezpie­

czeniu społecznem, roazinie po robotni­
ku który przebył choćby tylko jeden 
tydzień składkowy w Ubezpieczeniu 
emerytalnem robotników, przysługuje 
prawo dc ieduorazowe] zapomogi po­
śmiertnej. Zapomoga ta wynosi jedno- 
mies. płacę pobieraną ostatnio przez u- 
bezpieczonego, niemniej jednakże niż zł. 
75. Praw o do zapomogi pośmiertnej 
przysługuje niezależnie od zasiłku po­
grzebowego, należnego z tytułu ubez­
pieczenia nr wypadek choroby. Prawo 
do zapomogi pośmiertnej przedawnia się 
po upływie jednego roku od daty śmier­
ci ubezpieczonego. Kolejność osób upraw­
nionych do otrzymania zapomogi po­
śmiertnej jest następująca: Pozostały 
przy życiu małżonek (małżonka), dzieci, 
wnukowie, o ile byli na wyłącznem u- 
trzymaniu zmarłego, rodzice, dziadko­
wie, wnukowie, jeśli byli przeważnie 
przez zmarłego utrzymywani i rodzeń­
stwo.

Roszczenie o zapomogę pośmiertną 
zgłaszać należy ustnie lub pisemnie w 
Ubezpieczalni społecznej, na terenie 
której zamieszkują osoby zgłaszające 
roszczenia.

POMNIKI 
GROBOWCE 
ROBOTY 

CMENTARNE 
I BUDOWŁ.

ZAKŁADY KAMIENIARSKA 
HENRYK PERIER, Lwów

Piłkarski 97, teL 90-28. 929

mnrp wnueitkiauch,
illU L L . młjDitli, fibry- 
k u k  lakna 1 t. p. tępi 
radykilnli jidyny środek 
„NEWEGAZ* w ciągu
kilko gadzią bez przerwy 
iwyciijnogo mchu i ZA­
KŁAD tępieni* owidów 
i izkodnikó w zapomocą 
gizów ikern. „N E W EG  O* L rów, 1 ana 
tiriko  7 tol. 36-51. 1240

Pelicnmy OBUWIE? fi ORTOPEDYCZNE
dla wrażliwych nóg 

072 LWÓW, LagjeBów 29

Przy  zaparciu stolca, przekrwieniu 
podbrzusza, bólach w krzyżu 1 w bo­
kach, braku oadechu, biciu serca, mi­
grenie, szumie w uszach, zawrotach gło 
w y 1 ogólnem złem samopoczuciu natu­
ralna woda gorżka Franciszka - Józefa 
powoduje wydajne 1 obfite w ypróżnien i 
i zanik poprzednich objawów niepoko­
jących. Zal. przez lek. 1254

TOGI
GOTOWE Z BIRETEM 
d la  P. T. Adwokatów 

o d  Zł. 59 —
paleca firma

Mieczysław Z A L E S K I
Lwów, pi. M arjaeki 10

20407 t
W pierwszą bolesną rocznicę śmierci ś. p.

J Ó Z E F A  M I E R N I K A
dyrektora i właściciela kopalń nafty

o d b ęd z ie  się

Nabożeństwo żałobne
we c z w a r t e k  28 bm. o godz. 12 w południe w Katedrze

Obrz. Lać.
Zona* Dzieci i Wnuki

K O S Z A Ł K I  -  O P A Ł K I

O fiary za w o d u
Są wśiód pisarzy ludzie, którym nie 

wolno być sobą, — którzy zależą prze­
de wszy stkiem od kierunku swej twór­
czości.

Weźmy pod uwagę choćby poetę li­
ryka, piszącego stale rzeczy poważne i 
smutne, któremu nagle umiera — te­
ściowa. Poeta ten zaś (ofiara kierunku 
swej twórczościl) musi w tym okres e 
pisać w dalszym ciągu smutne poematy, 
choć serce rwie mu się do radosnych 
hymnów.

A teraz coś wręcz przeciwnego. — 
Humorysta zobowiązany kontraktami do 
dostarczania pismom wesołych felieto­
nów, łamie obydwie nogi tudzież ręce- 
i doznaje równocześnie bardzo przy­
krych przejść małżeńskich. Rzecz p r)- 
sta złamany ten człowiek musi się sil ć 
jednak na humor, głowić nad dowcipny­
mi tematami i pisać na wesoło.

Albo taka tragiczna sytuacja. — 
Zgorżkniały, pełen żółci i pesymizmu 
satyryk zakochuje się po same uszy, z 
pełną wzajemnością. Jego osobiste szczę­
ście nic nie obchodzi ani wydawców, 
ani redaktorów^ ani czytelników, którzy 
domagają się od niego rzeczy utrzym a­
nych w  takim tonie jak dawniej. Saty­
ryk, promieniujący wewnętrznem szczę­
ściem ł radością, pragnący świat brać 
w  ramiona — pisze wówczas rzeczy 
złośliwe i zgryźliwe...

Również i ibreciścf operowi są -bie­
dni. Ludzie ci, czasami nawet bardzo 
łagodni, uśmiercają niewinne ofiary, 
tworzą tragiczne sytuacje i straszliwe 
tragedje tylko dlatego, żeby dać się w y­
śpiewać różnym tenorom, sopranom 1 
innym basom. To samo tyczy się 1 dra­
maturgów, którzy też nie są tacy strasz­
ni — Jak piszą.

Istnieje także duży odłam pisarz\ 
tworzących na komendę. Są to przeważ­
nie notoryczni entuzjaści, stale pełni za­
chwytu i podziwu. O większej części 
jednak tych literatów można powiedzieć, 
że nie tyle om są ofiarami swego zawo­
du — ile ich czytelnicy ofiarami ich za­
wodu...

fellx

Nie kapujmy

w brudnym 
sklepie

(Polskie Tow. Higjeniczne)

01967823
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Sensacyjny proces w warszawskim sądzie
R o zp ra w a  o nam aw ianie do sam obójstw a

WARSZAWA, 25. 0. (Tel. wł. G.) W  są . 
flzie okręgowym  rozpoczęła się dziś sp ra ­
w a sądow a o nam aw ian ie  do 'sam  obójstwa. 
Od czasu  w prow adzenia nowego kodeksu 
karnego  Jest to p ierw sza tego rodzajn  
spraw a.

Na początku .1933 ro k u  n ie jak a  Tanina 
S zym ańska z zaw odu służąca poznała się 
ze S tan isław em  Lutym , k tóry  zaczął by­
w ać w jej dom u w charak te rze  narzeczo­
nego. Znajom ość ciągnęła się przez k ilka 
miesięcy, dopoki Szym ańska n ie poczuła 
się m atką , wówczas L uty  porzucił Ją. 
Dziewczyna napróżno zab iegała za pośred­
nictw em  siostry uw odziciela A nny L u tów , 
ny, aby odbył się ślub. L u tcw na ośw iad­
czyła, że gotow a je s t pomóc je j do spę­
dzen ia  płodu, a następn ie  po  zdobyciu 
pięciu p asty lek  sub llm atu  zaozęla n am a­
w iać ją  do popełnienia w epćlnego sam o­
bójstw a. W  nied ług im  jednak  czasie 
ośw iadczyła, ż© pięć pasty lek  n ie  w ysta r­
czy na zabicie dw u osób, wobec czego sa ­
m obójstw o pow inna popełnić sam a Szy­
m ańska. D nia 15 g ru d n ia  nieszczęśliwa 
dziew czyna zdobyła się na rozpaczliwy 
krok, po łknęła cztery pas ty lk i i popita 
w odą. N atychm iast dosta ła  jednak  to rsji, 
co w idząc L ntów na 1 je j b ra t w ezw ali Po-

O b o zy  izolacyjne nie wejdą 
narazie w  życie

WARSZAWA, 25. 6. (Tel. wł. G , 
Według krążących w kołach poinformo 
wanych pogłosek — spraw a organizacj1 
obozów izolacyjnych ma być udroczo-;a 
na czas dłuższy. Jako przyczynę odro 
czenla podają pobyt wojskowej misr 
francuskiej z  gen. Debeneytem na czele 
inna zaś wersja łączy fakt odroczeni.1 
spraw y obozów z zamierzoną nomina 
cją p. P rysto ra  na stanowisko m m ist:/ 
sp ra w  wewnętrznych. Nominacja U1 
miałaby oznaczać odprężenie w polityce 
wewnętrznej. (Wiadomość tę podaje 
między, in. 1 dzisiejszy „Głos Narodu1)

Skom pletow anie korporacji 
włoskich

RZYM, 2\. 6. (PAT). Ukazał się tu 
howy dekret powołujący do życia trze­
cią grupę korporacyj, w liczbie 6-cm 
które reprezentują ubezpieczenia, wol­
ne zawody i sztukę, komunikację mor­
ską i powietrzną, lądową, przedstaw ie­
nia i widowiska, hotele i uzdrowiska. 
W cbec powołania kompletu, 32 korpo­
racyj, nastąpi obecnie reorganizacja kon- 
federacyj pracobiorców i pracodawców, 
a funkcje ich zostaną przekazane korpo­
racjom.

W ym iana tow arow a 
z  Rumunią

WARSZAWA, 25. 6. (tel. w ł. — G.). 
Z dniem 30 bm. wygasa termin układu 
kontyngentowego polsko - rumuńskiego. 
W  związku z tern pod koniec czerwca 
zostaną przeprowadzone w Bukareszcie 
rozmowy, dotyczące wymiany tow aro­
wej z Rumunją na okres drugiego pół­
rocza.

Sukces P olakó w  w  Gdańsku
GDAŃSK. Na wczorajszych regatach 

międzynarodowych polscy wioślarze u- 
zyskali 5 drugich, oraz 2 trzecie miejsca.

gotowle. D zięki szybkiej pomoc: Sz?-
m ań sk a  ocalała,

Na dzisiejszej rozpraw ie oskarżona An­
na Lutów na nie p rzyznaje  się do w iny i 
m ćwi, że S zym ańska z w łasnej woli chcia­
ła  popełnić sam obójstw o. O brońca Lutów -

n j  adw. O strow ski zgłosił dw a w nioski 
o  w ezw anie biegłych psychjatrów  celem 
w ydan ia  opinji, czy człowiek zdrow y na 
ciele i um yśle może nak łon ić do sam obój­
stw a. Sąd ba w niossi odrzucił i spraw ę 
nrow adzi dalej. R ozpraw a trw a.

Straszny w ypadek lotniczy
P ię ć  o s ó b  z a b i t y c h , 1 2  c ię ż k o  r a n n y c h

BIAŁOGRÓD, 25. 6. (PAT). W  cza. 
sie pokazu lotniczego w  Bellczach, je­
den z samolotów pryw atnych, biorących 
udział w zawodach, na skutek defektu 
motoru spadł prosto na publiczność,

przyglądającą się zawodom.
5 osób poniosło śmierć na miejscu, 

12 osób odniosło ciężkie rany. Pilot s a ­
molotu również doznał dijżklch ran.

P .K .P . zaciągają pozyczkę w Anglii
WARSZAWA, 25. 6. (tel. wł. — G.). 

Dziś w „Dzienniku Ustaw" ukazało się 
rozporządzenie Rady Ministrów w  spra­
wie zaciągnięcia kredytów  zagranicą 
irzez P. K. P

Rozporządzenie upoważnia ministra 
romunikacjl do zaciągnięcia w Angljl po­
tyczki towarowo-gotówkowej w  wyso­
kości 4.800 tys. funtów szterl. na zao­
patrzenie taboru kolejowego w urządze­
nia hamulcowe zespołowe. W arunki

kredytu i termin spłaty pożyczki ustali 
min. komunikacji w porozumieniu z min. 
skarbu.

Rozporządzenie zastrzega, że opro­
centowanie pożyczki nie może przekra­
czać 6 i pół procent w stosunku rocz­
nym. — Jednocześnie w „Dzienniku 
Ustaw" ukazał się protokół przedhtżaią- 
cy na 10 lat pakt o nieagresji między 
Polską a Rosją.

w  K u p f e n b e r g u
WIEDEŃ, 25. 6. (PAT). Zamach dy­

namitowy w  Kupfenbergu, którego ofiJ- 
rą padł ks. Eibel, wyw ołał w  całej 
Austrji silne oburzenie.

Zdaniem prasy, śmierć ks. Elbla w y­
wrze decydujący vpływ na dalszy roz­
wój wypadków w Austrji. Byłoby sza­

leństwem przypuszczać, — pisze prasa, 
— iż ludność austriacka będzie nadal 
tolerowąć mordercze zamachy na du­
chownych

Zamachem tym austriaccy narodowi 
socjaliści wydali w yrok śmierci na 
siebie.

JUGOSŁAWJAI
K R A I N A  S Ł O N C A I
TANIE WYCIECZKI WYPO 
CZYNKOWE NAD ADRJATYK,
W yjazdy in d y w id u a ln a .---------

Inform acje:
O ficja lne B iu r  T urystyczn i 
K rólestw a J eg o sła w ji, W arsza­
wa, M azowiecka 9, T elef. 206-73 
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Dementi Japonii
TOKIO. 25 6. (PAT). Japońskie mi­

nisterstwo spraw  zagranicznych de­
mentuje pogłoskę jakoby Japonja miała 
zawrzeć pakt nieagresji ze Stanami 
Zjednoczonemi.

„Kongres ukraińskich kobiet**
STANISŁAWÓW, 24. 6. (PAT). Z o- 

kazji ukraińskiego kongresu kobiet w 
Stanisławowie odbyła się dziś na boisku 
sportowem Miejskiej Kasy Oszczędno­
ści Msza po łow a, odprawiona przez ks. 
biskupa Latyszewskiego w asyście kle­
ru. Po kazaniu nastąpiła defilada uczest­
niczek zjazdu, które przybyły z różnych 
stron kraju i zagranicy. Fo pokazach 
gimnastycznych odbył .się wiec, na któ­
rym przemawiała posłanka Milena Rud­
nicka na temat znaczenia kongresu, po- 
czem przem awiały delegatki poszczegól­
nych grup. W  dalszym ciągu programu 
kongresu odbyty się akademie w  sali 
teatru Moniuszki i w sali ukraińskiego 
Sokoła. Na zjazd przybyło mniej uczest­
niczek, niż to komitet organizujący kon­
gres zapowiadał.

Piszą nam ze Stanisławowa: Namięt­
na j ostra polemika, jaka poprzedziła od ­
byw ający się obecnie w  naszem mieście 
„kongres ukraińskich kobiet", nolemiku 
toczona między różnemi Odcieniami po- 
litycznemi jakoś przycichła. Osobą, któ­
ra była osią polemiki, jest posłanka Mi­
lena Rudnicka, inicjatorka kongresu, 
zwalczana na lewicy przez socjalistki 
i zwolenników l T R. S. P., na prawicy 
zaś przez przedstawicieli ugrupowań re­
ligijnych.

Post. Rudnicka, stała na stanowisku

„feminisł” czno - norodowem", pod któ- 
ręm to hasłem kongres się odbywa, 
przynajmniej oficjalnie.

Jak dało się zaobserwować, Zjazd 
kobiet ukraińskich na kongres, nie jest 
tak liczny, jak to było przewidziane 
i ogłoszone w prasie.

U ł onął w  Bystrzycy
STANISŁAWÓW, 25. 6. (PAT). W 

czasie kąpieli w B ystrzycy nadwórniań- 
skiej utonął blacharz Edward Sutak ze 
Stanisławowa.

W ydobyto go z wody już po kilku­
nastu minutach, lecz mimo natychmia­
stowej pomocy lekarskiej nie udało się 
go przywrócić do życia.

Min. Piłsudski w  W arszaw ie
WARSZAWA, 25. 6. (PAT). Dziś ra­

no powrócił do W arszaw y M arszałek 
Piłsudski.

Najstarszy człow iek $w!ata 
w agonji

STAMBUŁ, 25, 6. (PAT) Najstarszy 
człgRjgj "śfojąta Zaro Agha znajduje się 
w star w oeznaaziejnym w szpitalu.

P rzy łożu umierającego czuwają jegf 
88-letnia córka oraz 12-ta żona.

-0—
DZISIEJSZA POGODa

Po przejściowym wzroście zachmu­
rzenia i miejscami przelotnym deszczu, 
pogoda naogół słoneczna i ciepła. Lek­
ka skłonność do burz. Słabe w iatry  z 
kierunków południowych.

BERLIN 25 6. (PAT) W edług nieo­
ficjalnych obliczeń zwycięstwo w kon­
kursie lotniczym dokoła Niemiec odnio­
sła podobnie, jak w  roku ubiegłym gru­
pa samolotów z Hannoyeru, złożona z 
trzech aparatów  typu Klemm.

MOSKWA, 25. 6. (PAT). Tass dono­
si: Siedziba rządu sowieckiej republiki 
ukraińskiej została ostatecznie przenie­
siona do Kijowa. Członkowie rządu cen­
tralnego Komitetu ukraińskiej -partii ko­
munistycznej przebyli dziś do Kijowa 
pociągiem specjalnym.

Z okazji przeniesienia rządu odbyły

się w Kijowie manifestacje, w których 
wzięło udział około 50.000 osób. Wojsko 
garnizonu kijowskiego defilowało ulica­
mi miast3. ,,Izwiestia‘l omawiając prze­
niesienie rządu podkreśla ojbrzymi roz­
wój Charkowa, byłej stolicy Ukrainy i 
w yraża nadzieję, że podobny rozkw.t 
czeka również i Kijów.

DAWNO OCZEKIWANA POWIEŚĆ J Ó Z E ~ A  B I E N I A S Z A

i  K O R P O R A N C I *
JUŻ NA PÓŁKACH KSIĘGARSKICH 

D O  NABYCIA t t E  W SZYSTKICH WIĘKSZYCH KSIĘGARNIACH  

CENA ZŁ. 6__

WŚRÓD WYDAWNICTW

Mały Roiznik Statystyczni1 - 1 9 3 4
U kazał się po raz p ią ty  nak ładem  Głów­

nego Urzędu S tatystycznego Mały Roczn!k 
'S ta tystyczny  za rJk  1931 W ydaw nictw o to  
charak teryzu je , czem je st P o lska w spół­
czesna i jak ie  je s t Jej stanow isko wśród 
innych  państw . M ały Rocznik S tatystyczny 
na 194 stron, daje przeg ląd  liczbowy p ra ­
wic w szystk ich  zagadnień życia snołeczne- 
go, gospodarczego i ku ltu ra lnego  PolslU 
Specjalny nac isk  położony jednak  na 
przedstaw ienie sy tuacji gospodarczej.: Sze­
reg  zagadnień  u ję tych  zostało n a  tle m ię . 
d synarodow em  dla uw ypuk len ia roli P o l­
ski w życiu społecznem , gospodarczem  i 
ku ltu ra ln afn  innych społeczności.

Oebcnie p ią te  zkolei w dane Małego 
Rocznika S tatystycznego zostało wzboga-. 
cone 126 w ykresam i i k arto g ram am i, i lu -  
s tru jącem i najw ażniejsze zagadnienia, 
przedstaw iono w tvm  wvrinwj«>t*vi3. Po­

nadto w ydanie to zostało całkow icie zak ­
tua lizow ane 'I uzupełnione szeregiem  no ­
wych tem atów . Na pierw szych stron icach  
Małego R ocznika S tatystycznego podano 
najw ażniejsze w skaźniki życia gospodar­
czego Polski, Anglji, F rancji, N ieiriec i 
Stanów  Zjednoczonych za osta tn ie  dziesię­
ciolecie.

W ydaw nictw o M ałeg) Rocznika S ta . 
stycznego, podobnie jak  w poprzednich 
la tach , tak  i w roku bieżącym  zostało za­
tw ierdzone przez M inisterstw o W vznań 
Religijnych i Oświecenia Publicznego ja k o  
książka pom ocnicza dla nauczycieli oraz 
jako książka do bib ijo tek  uczniow skich w 
szkołach średnich  ogólnokształcących i w 
sem lnarjach  naucz.ycielsldch.

Pom im o znacznego pow iększenia obję. 
tości, cena M ałego Rocznika zosta ła  obni. 
zona dio zł. 1,—*^
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'5 proc zniżki na „Święto Huculszczyznu
Tegoroczne „Święto Huculszczyzny1* 

które odbędzie się w W orochcie i Żabiem  
w dniach 8 i 9 liDca pom yślana zostało 
jako im preza o charakterze najhardziej 
popularnym , obliczona n a  uczestniczenie 
w niej jak najszerszych w arstw  spoleczań- 
stw a. Świadczy o tem tak  dogodny term in  
Święta jak  i niezwykle barw ny program , 
zwłaszcza zaś cały szereg udogodnień i u . 
ła tw ień  kom unikacyjnych, dzięki k tórym  
nieznacznym  kosztem  zwiedzić m ogą pol­
sk ą  karpacka arkad ję  — Huculszczyznę, 
osoby m ieszkające naw et na drugim  k rań  
cu Polski.

N ajisto tn iejszą częścią inform acji o o_ 
m aw ianem  „Święcie H uculszczyzny1* są 
w yjątkowe uła tw ian ia kom unikacyjne. 
Min, K om unikacji, dzięki staraniom  TPIT. 
przyznało bowiem dla osób udających się 
na „Święto H uculszczyzny“ 75% zniżki 
kolejow e ważne na w szystkie k lasy  pocią­
gów osobowych i pośpiesznych. Z W arsza 
wy np. cena b iletu  w obie strony wynosić 
będzie w kiasi9 III-ciej pociągu osooowe- 
go zl. 18. — pośpiesznego zł. 23. Zniżki 
ważne są n a  dnie od dn ia 4 do 11' lipca.

Zniżkowe bilety kolejowe sprzedają 
w szystkie kasy biletow3 i b iu ra  „Orbisu** 
n a  podstaw ie specjalnych w tym  celu

przez TPH. wydanych k a r t uczestnictwa.
K arty uczestnictw a w raz z .j9dnodn iiw  

k ą  inform acyjną, b roszurką HZ okien w a­
gonu D elatyn — Worochta'* oraz kupo­
nem  upow ażniającym  do wstępu na 
wszystkie im prezy urządzane w ram ach  
Święta nabyw ać m ożna na terenie cafego 
państw a we w szystkich biurach Orbisu za 
łączną cenę 5 zl„

Ze specjalnych udogodnień w tej m ie­
rze ko rzysta ją  osoby zam ieszkałe n a  tere­

nie Okręgu dyrekcji kolejowej lwowskiej 
1 stanisław ow skiej, gdzie cena k a r i uczest 
nictw a wynosi 2 i 1 zł.

•Mieszkańcy doliny P ru tu  korzysta ją  z 
66% zniżek kolejowych n a  podstawie bez­
p ła tn ie  w ydaw anych przez urzędy gm inne 
k a r t uczestnictwa.

D la zapew nienia sobie noclegów i wy­
żyw ienia m ożna się zaopatrzyć w kupony 
n o c 1 e g o w >  w y ż y wi e n i o w e, sprzedaw ane w 
b iu rach  „O rbisu1*.

Na księżycu jest tycie
O statnie badan ia  słynnego astronom a 1 łyby zachować zawsze te sam e wielkości,

am erykańskiego Pickeringa, który przy 
pomocy potężnego teleskopu badał po­
w ierzchnię księżyca, a  szczególnie oto­
czenie dużego k ra te ru  E ratostenesa, w ie­
lokrotnie zaobserwował cienie, zm ien iają­
ce się w szczególny sposób. 'Widać w yraź­
nie duże plam y, ciemne i zm ieniające 
sw oją wielkość, a przesuw ające się w róż­
ne strony po dnie k rateru . Przytem  nie 
zdarzyło się, żeby ten ruch  przedostał się 
poza granicę k ra te ru . Niemożliwe, żeby 
to  były cienie, bo w tak im  razie m usia-

ZMIERZCH IZR A ELA
%

po
. R O L I C K I E G O  
y d a n I e III.

z n iż o n e j  c e n ie  z ł .  4"50
do nabycia

w Kantorze Kur jera, Lwów, Zimorowicza 10.
Wysyłkę na prowincję uskutecznia się po nadesłaniu należności zgóry 
i  doliczeniem kosztów przesyłki w kwocie zł. 1.30 (Razem zł. 5.80).

15983

Z BRUKU LWOWSKIEGO

9

(t.) W  n edzielę w nocy wydarzyła 
Się w Skniiówku pod Lwowem krwawa 
tragedja, która pochłonęła dwa życia 
ludzkie. Tło jej przedstawia się nastę­
pująco: Zamieszkała przy swych rodzi­
cach w Skniłówku 25-letnia Wanda Got 
downa poznała przed 2 laty 27-letniego 
Czesława Wąchockiego, • kaprala f. 
PAC-u. Młodzi pokochali się wzajemme 
i zamierzali się pobrać, czemu byli prze­
ciwni rodzice głównie z powodu różnicy 
narodowości młodych (Gołaówna była 
Rnsinkp). Wkońcu jednakże ustąpili, za­
żądali tyiko od Wąchockiego, aby uzv- 
skaf według przepisów wojskowych po­
zwolenie na ślub. Wąchocki zdając sobie 
sprawę z tego, że szans na otrzymanie 
takiego pozwolenia prawie nie ma, po­

stanowił odebrać życie sobie i narzeczo­
nej. Wróciwszy w niedzielę o 10 w nocy 
z miasta do Sknlłówka z Gołdówną, 
strzałem w lewą skroń położył ją trupem 
na miejscu, a następnie drugim w ystrza­
łem, skierowanym również w skroń 
odebrał sobie życie.

Na miejscu wypadku zjawia się 
wkrótce funkcjonariusze żandarmerii 
wojskowej i PP„ którzy w czasie wstęp­
nych dochodzeń znaleźli przy Wąchoc­
kim kartkę z notesu. Jak z treści kartki 
wynika, młodzi nie mogąc się pobrać, 
postanowili za obopólną zgodą umrzeć, 
Przybyła na miejsce komisja sądowo- 
lekarska poleciła zwłoki tragicznie zmar­
łej pary oaesłać do Inst. Med. Sadowej.

ZAMACH SAMOBÓJCZY 
DOZORCZYNI

(t.) Zamieszkała przy ul. Mochnac­
kiego 20 dozorczyni Józefa Sobków, 
w zamiarze samobójczym napiła się jo­
dyny, poczem zasunęła szuber od pieca, 
abv sic zaczadzić. Na szczęście sąsiedzi 
spostrzegli to szybko i zawezwali Pą- 
gotowie, które desperatkę w groźnym 
stanie odwiozło do szpitala. Powodem 
rozpaczliwego kroku były niesnaski 
małżeńskie.

f  AŁSZYWE BANKNOTY 20-ZLOTOWF
(t.) W  ostatnich dniach zakwestiono­

wano we Lwowie falsyfikat banknotu 
?0-złotowego z data 20 VI. 1931

Falsyfikat wykonany był na papierze 
gładkim, miękkim, podczas gdy bankno­
ty autentyczne są wykonane na papie­
rze szorstkim, dość sztywnym, ryzowa­
nym. Znak wodny podrobiony jest przez 
wydrukowanie wizerunku Kazimierza 
Wielkiego na stronie odwrotnej falsyfi­
katu, wskutek czego jest bardzo widocz­
ny na stronie odwrotrej, natomiast pra­
wie zupełnie niewidoczny na stronie 
przedniej. Portret Emilji Platę" w/ k i -  
nany na falsyfikacie technika odmie mo 
zlewa się z tłem i nie występuje tak pla­

stycznie, jak na banknotach autentycz­
nych. Również rysunki omamentacyjne 
na stronie przedniej wykonane są nieu­
dolnie,

IN FLAGRANTI

(t.) Na gorącym uczynku usiłowanego 
włamania Przy ul. Żółkiewskiej 45 został 
przytrzymany znany złodziej mieszka­
niowy Stefan pasternak (bez m. zam ). 
Na ul. Sykstuskiej patrol policyjny przy­
trzymał Bogdana Tuchowicza i Ludwika 
Krzysztofowicza, w  momencie, gdy 
przez otwarte okro usiłowali dostać sle 
do parterowego mieszkania przy ul. 
Sykstuskiej 39.

KRWAWA BÓJKA POD CERKWIĄ

(t.) Wczoraj w południe przed cer­
kwią św. Mikołaja wybuchła gwałtów1 a 
sprzeczka między Andrzejem Badią (Ja­
nowska 88) a Orestem Miklakiem. 
Sprzeczka zamieniła się wkrótce w  za­
ciętą bójkę, w czasie której Miki >k zra­
nił Bidia nożem w plecy. Rannemu 
pierwszej pomocy udzielił lekarz Pogo­
towia a nożowca osadzono w aresztach 
policyjnych.

- o -

zależnid od stopnia naśw ietlenia go przez 
slońc9. A więc przyczyna tych ruchów  m u ­
sia ła  nyć inna. To co zadziwiło am eryka . 
n ira , m usiało hyć cieniem wielkich gro­
m ad isto t żyjących.

Niezm iernie ciekawy arty k u ł o n a j­
nowszych badaniach  I odkryciach na księ­
życu przynosi ostatn i (25-ty) num er po­
pularnego tygodnika „Ilu stracja  P o lsk a1*, 
jak zawsze bogaty w treść i fotosy. Znaj­
dujem y w nim  reportaże z ostatn ich  wy­
padków w stolicy i całym  k ra ju , ciekawe 
korespondencje z zagranicy, niezwykle 
■interesujący feijeton o więzieniu w Ra­
wiczu, ostatnie w ypadki sportowe, film 
teatr,, a prócz tego bogate działy stałe , in ­
teresu jąca powieść, szarady, hum or, sza­
chy, brydż, kącik młodzieży, dział mody 
i spraw  kobiecych. Cena num eru  tylko 
45 groszy.

„Ilu strac je  Polską*1 nabywać m ożna we 
Lwowie n a  dwrorcu w księgarni Dworco­
wej „Ruchu*1 i w kiosku I.OPP, W ały H et 
m ańskia, obok K aw iarni W iedeńskiej, a 
zam ów ienia n a  abonam ent p rzy jm ują 
miejscowe poczty w term inie od 15—25-go 
każdego miesiąca.

Z SADU LWOWSKIEGO

Owa odbicia palców —  
6 miesięcy

(s.) Dnia 6 kwietnia 1931 w domu em. 
radcy województwa p. Reissa skradzio­
no biżuterię wartości około 7.000 zł. i 800 
zł. gotówką. Dochodzenia nie dały re­
zultatów. Dopiero w kwietniu br. urząd 
ś'eficzy W W arszawie, na podstawie od­
cisków daktyloskopijtiych, pochodzą­
cych z dwu palców ręki Piotra Mucyka 
ustalił sprawcę kradzieży

W czoraj Mucyk staną* przed sędzią 
Niementowskim, który w oparciu o oce­
nę centralnego urzędu śledczego skazał 
gc na 12 miesięcy więzienia, obniżając 
karę w drodze amr.estji do 6 miesięcy. 
Oskarżał prok. dr. Chlipalski, bronił 
adw. Tanzer.

G I E Ł D A
W a P u ty

Dolar 5.26 do 5.28 B. P. 5 25 
F u n t szterling  26.70 do 26.80 
F ran k  szw ajcarski 172,15 do 172 50 
Marks, niem iecka 184 do 188 
Korona czeska 21,80 do 22.

f z y z d r o '  
b o r o u / f  
n o w o  •  
s i a r c z a n y

G ie łd a  z b o ż o w a
Kraków, 5 czerwca. 

K ursa ustalone n a  podstaw ie cen or 
-sntacyjnych

od do
Pszenica dw orska czerw, 

stand . 20 25 20.50
Psznica biała stand. 20.— 20.25
Pszenica targow a stand. 19.50 19.75
Żyto dw orskie stand. 13.25 13.50
Żyto targow e 13 — 13.25
Owies dworski stand. 16 — 16.50
Owies targow y stand . 15-50 16.—
Jęczm ień brow arn iany  stand.

dworski 15.— 16.50
—ęczmień targ . 14— 14.50
M ąka grysik pszenny 30.— 40.—
M ąka grysikow a 0-25% 36.— 37.—
M ąka grysikowa 0.45% 35.50 36.—
M ąka grysikow a 0.60%

poznańska 32.— 33.__
Mąka żytnia I. gat. 0;55 %  , 25.— 25.50
Mąka żytnia I. gat. 0.65% 24.— 24.50
M ąka żytnia II gat. sitkow a

p> wym iale 55% 16.— 16,50
M ąka żytnia II gat. sitkowa

po w ym iale 65% 12.50 1 3 ._
M ąka razowa 18— 1850
M ąka I. gat. 0.65% 35.50 26 —
Mąka graham  pszenny 2 6 — 27.—
Otręby żytnia 10.  10.25
Otręby pszenna 10 25 10.50

Cenv orientacyjna w ypośrodkowane 
przez Komisję ro tow ań  na podstaw ia nie. 
oficjalnych transakcji Uraz podaży 5 po- 
pytu.

Tendencja atabai dowozy średnie.
Giełda warszawska.

W aran w* 26 VI 1934 
.3 proc. ooż bndow’ana — _
d proc. poż. inwestycyjna 111‘5C
4 proc. poż. inweat. «ervina — ’—
6 proc. po*, konwersyjna 65"—
5 proc. por ko'»:owa *8'74
6 proc. por. delarowa 70 7S
4 proc. poi. dolarowa 53-40
7 proc. poż. stabilizacyjni 66‘75
10 proc. poż. kolejowa —
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C Z E R W C A
Wseh. sł. 3 g. 16 m. 
Z aeh.sł.19  g. 37 m.

W t o r e k  |
Jana H

(Środa W ładyiław a) I

O d j a z d  p o c i ą g ó w  z  K r a k o w a
Do W arszaw y przez Częstochowę: 0.45 

(kursu je  od 15 m a ja  d’o 6 października).
7.15 (p), 11 58, 15,15, (kursu je  od 14 sierp­
n ia do 20 sierpnia), 17 20 (p), 23.00.

Do W arszaw y przez Kielce, Radom, 
Dęblin: 22,15.

Do Katowic: 5.10, 0.01, 0,50, 7 31 (Lux- 
Torpeda k u rsu je  w torki, środy, czw artk i 
p ią tk i 1 soboty), 10,45,J 11,22 ’i j ) ,  12,23 
(Lux-Torpeda k u rsu je  w torki, środy, 
czw artki, p ią tk i), 13,20 (kursuiee od 17 
czerwca do 2 w rześnia codziennie), 14.25, 
17,12 (p), 19,25 (kursu je  codziennie z wy­
jątkiem  25, 26 g ru d n ia  i 21 i 22 kw ietnia) 
21.30 (p), 21.36 22,27 (Lux-Torpeda k u r­
su je  ty lko  w  niedzielę).

W iedeń—P ra g a : 11.22 (p), 21.00 (p)
5.10, 7.40, 14.25.

G dynia: 17.12 (p),- 21,30 (p)'.
Zebrzydow ice: 11,22 (p) 14.25, 21,30 (pi
P o zn ań : 0.01, 10.45, 17.12 (p), 21.30 (p).
B erlin : 11.22 (p), 21.30 (p), 6,10, 10.45 

<7,12, 21.36. i i  j  ;

Cieszyn: 17.45. "  I 'l;s| i"
Chrzanów: 5.10 (kursu je  od 31 m a ia  

do  2 października), 7.40, 11.22 (p)', 14.25,
17.42, 21.30, 21.36.

Dziedzice: 5.10 (kursu je od 31 m a ja  d‘> 
2 października) 7,40, 11.22 (p). 14.25,
17.42, 21.30, 21.36.

Żywiec: 17.42.
Lwów: 11.20 (p), 11.25, 1000 (pj, 0.15. 

9.05 fp).
Zakopane 0,05 (kursu je od S paździer. 

h ika do 15 grudnia), 0.45 (kursu je od 15 
m a ja  do 7 października), 3 40 (kursu je 
od 15 m a ja  do 6 października), ’7,2o (k u r­
su je  od 15 m aja de 6 października), 8.51 
(kursu je w niedzielę Lux-Torp«*ja), 915, 
13.52 (p), (kursuje od 15 m a ja  do 6 paź­
dziernika), 14.35 (kursu je  od 13 sierpnia 
do 19 sierpnia). 14.48 (kursu je  w soboty 
Lux-Tor] eda). 15.21 (kursu je yd 15 m aja  
do 6 października). 18.15 23.05 (kursu je od 
15 m aja  do 6 października).

NOCNE DYŻURY LEKARZY: Dr Bau- 
m lrg r  _ S trauchen, Ida D’etla 60, telefon 
117-17. Dr. Kłeczek S tanisław , Szlak 20. 
Dr. K rasoński H ieronim  Al. 3-go M aja 5, 
tal. 163-13. Dr. Kurz Zygm unt, Sandom ier­
ska 5, tel. 116.40.

NOCNE DYŻURY APTEK. W  K rakow ie: 
Apteka pod Złotym Tygrysem . Szczepań­
ska 1. A pteka pod Aniołem Stróżem, Ko­
ściuszki 18. A pteka pod Tem idą, Długa 60. 
A pteka pod B arankiem , M ikołajska 4. Ap- 
ipKa Niebieska, S tarow iślna 77. W  Podgó­
rza : pod Opatrznością, Brodzińskiego 1.

REPERTUAR TEATRU MIEJSKIEGO 
IM. J. SŁOWACKIEGO

W torek, 20. 0. „Szkoła podatników " 
'ostatn ie  przedstaw ienie bież. sezonu).

r e p e r t u a r  k i n o t e a t r ó w

ATLANTIC: „F rankenste in",
ADRIA: „Kain i A rtem "
APOLLO: „Koto ieta i orchidea". 
BAGATELA: ...Teł ekscelencja m iłość." 
DOM ŻOŁNIERZA: „Dziki Zachód" 1 

„Miłość czyni cuda".
MUZEUM: nieczynne.
PROMIEŃ: ,,.Tej królew ska Mość" i 

/,Blask) i cienili miłości"
SŁONKO: „Potrójne m ałżeństw o." 
SZTUKA: „N am iętni kochankowie." 
ŚW IT: „Noc strachu"
UCIECHA: „Shnńbtona".
WANDA „P ilnu j swego m ęża."

ZABYTKI — MUZEA — WYSTAWY 
W A W E L

I. K atedra, zwiedzanie 10 — 13 i 14.39
— 1T w niedz. i św ięta 12 — 13 30 i 14.39 
szkolne: Groby król. 20 gr. Skarbiec 20 gr. 
W ieża Zygm. 10 gr. 'Wycieczki dorosłych 
Groby król. Skfcrbiec i W ieża Zygm. — 
razem  1 zł. od osoby.

Zam ek K rólew ski (kom naty królew ­
skie), Zwiedzanie Zam kn Królewskiego 
w strzym ane a i  do od' ulania.

111. Smocza Jam a codziennie 9 — 16 w
— 17 wstęp: Groby królewskie I zł. Sknr 
biec 1 zł. W ieża Zygm. 25 gr. wycieczki 
niedz. i św ięta 9 — 14, wstęp 50 gr.

IV Rotnniid św. Feliksa 1 A d a ik ta , Ka 
ted ra R om ańska św. OerOne wstęn 20 gr 

Wieża M ariacka codziennie 10 — 14 
—o—

Program „Wianków”  i „Święta Morza”
Szczegółowy ipiogram uroczystości 

„Święta Morza" w Krakowie obejmuje:
28 czerwca o godz, 19 „W ianki", orga­

nizowane przez Sekcje M arynarki W ojen­
nej Okr. żarz. Ligi Morskiej i Kolonjalnej 
w raz z Oddziałem w ijślarsk im  „Sokoła" 
krakowskiego. Uroczystość „W ianków" 
rozpocznie salwa 20 strzałów arm atnich  
baterji V DAK, poczem odbędzie się na 
Wiśle defilada udekorowanych lodzi i k a­
jaków krakowskich klubów wioślarskich, 
orEj pontonów wojskowych. W  przerwie 
oKolicznościowe przemówienie o znaczeniu 
morza dla Polski wygłosi ppłk. dypl, To­
maszewski, szef sztabu DOK. V. Po Za- 
paam ęciu zmróKu nastąpi palenie ognt 
sztucznych i obrazów świetlnych, popiuy 
gim nastyczne Sokołów na wodzie, tańce 
góralskie oraz reflektory. Podczas „W ian 
ków przygrywać będą trzy orkiestry.

29 czerwca godz. 9 podniesienie ban­
dery na Rynku g l , uroczysta Msza św. pod 
Sukiennicam i, i uroczyste nabożeństwa we 
wszystkich kościołach, krakowskioh i świą 
tyniach innych wyznań. Po Mszy św. po­
chód organizacyj i  stowarzyszeń ze sztan-

[ daram i i transparentam i nad W isłę przy 
I Grobli, gdzlo zostaną wygłoszona okoli oz- 
' nośclowe przemówienia, następnie odbę- 
I dzii się obrzęd puszczania „W ianków" 
! oraz wypuszczenie 15.000 gołębi poczto­

wych, O godz, 14 regaty międzyklubowe 
na Wiśle. Godz, 18 do 20 koncert orkiestr 
w różnych punktach m iasta. Przez oba 
dni 28 i 29 bm. wieczór będą wyświetlane 
w Rynku Gl, filmy morskie,

30 cisrw ca popoi, zabawy ludowe na 
pl. św. Ducha, WW. Świętych ibcJ. przy 
współudziale Orkiestr. Wieczorem dancin­
gi,, z  których dochód przeznaczony zosta­
nia na Fundusz Obrony Morza,

1 UPOI ewentualnie powtórzenie igrzysk 
na, stadionie wojskowym. W  czasie obcho­
du  uroczystości „Święta Morza" wysta­
wiony będzie w Sukiennicach model łodzi 
podwodnej, na którym  będa przylepiane 
znaczki Funduszu Obrony Morza, Równo­
cześnie będzie można wpisywać się do 
ks;ęgi pam iątkowej. Na ulicach m iasta 
będzie przeprowadzona zbiórka na Fun­
dusz Obrony Morza.

Kronika sportowa
Wyniki zaw o dó w  piłkarskich

Garbarnia — Snortclub 4:3 (3:1). W 
niedzielnem spotkaniu Garbarnia—Sport- 
club odniosła zwycięstwo Garbarnia, 
rewanżując się za sobotnią klęskę. Sę­
dziował dr. Rumpler.

Grzegórzecki—Korona 3:0 (1:1).
Legja—Wawel 2:1 (2:0).
MakkabI—Cr3covia 0:0.
Olsza—Krowodrza 1:1 (0:0).
Podgórze I B—Cracovia I B 3:1 (2:0.
Garbarnia I B  — Zwierzyniecki K. S. 

3:1 (2:0). ,

M iędzynarodowe zaw ody 
kolarskie w Krakowie

Wyniki konkurencji: Wielka nagroda 
m. Krakowa. 1000 m. 1 spotkanie: 1) 
Szamota 12.4, 2) Pusz II — Chapalain 
(Francja) 122.8, 2) Ariet (Belgja) III —

1) Firlet 12.2, 2) Szamota IV — 1) Pusz 
13.2, II Chapalain V — 1) Ariet 12.6, 2) 
Pusz VI — 1) Szamota 12.2, 2) Chapa- 
laln. Spotkanie czw órkow e:' 1) Ariet 
12.4, 2) Szamota, 3) Chapalain, 4) Pusz 
Pierwsze miejsce zajął Ariet (4 punkty),
2) Szamota (3 punkty), 3) Chapalain 
(1 i pół pkt.), 4) Pusz (1 pkt.).

Bieg za motorami, 10 km.: 1) Micha­
lak za Gędziorowskim, 2) Oksiutych za 
Motzko.

Bieg o nagrodę dla cudzoziemców, 
10 km.: 1) S*ekeres (W ęgry), 2) Maron- 
nier (Francja).

Pierwszy wyścig za motorami: 1)
Maronnier 32 km. 120 m., 2) Michalak 
31 km. 240 m. Drugi wyścig za motora­
mi: 1) Szekeres 33 km., 2) Michalak 32 
km. 600 m. W obu wyścigach zwycię­
stwo odniósł Michalak.

Handicap asó w : 1) Pusz , 2) Ariet, 
3) Szamota, 4) Chapalain.

W stęp 50 gr. dla wycieczek 25 gr.
MUZEUM NARODOWE

I. W ystaw a kobierców m ahom etańaklch 
ceram ik i azjatyckie] 1 europejskiej, Ry­
ńsk  Główny Sukiennice. Codziennie 10— 
14. W stęp 1 zł.

II. Oddział lm. E m eryk! h r. H utłen  
Czapskiego W olska 10. — Środy, N ielzielę 
i św ięta 10 — 14. W stęp lz i. — N um iz­
m atyka, grafika, b roń  1 przem ysł arty - 
"tyczny.

III. Dam i M uzeum im T .M atsjki 
ulica F lo rjkńska 41. Codziennie 10 — 14. 
W stęp 1 zi. Zbiory Ja n a  M atejki i a r ty ­
styczna po nim  spuścizna.

IV Oddział lm . Feliksa J a s i e ń s k o  ul. 
Szczepańska 11 1 p. W ystaw y setuki pol­
skiej, japońskiej, dyw any, sprzęty z róż­
nych epok itd. O otw arciu poszczególnych 
w ystaw  uw iadam ia Się osobnemi ogosze- 
niam i.

V. Oddział im. E; *ma Roręcza K ar­
m elicka 51. Środy. Niedziele i Święta 13 
— 14. W stęp 1 zł. • K ilim y polskie 
w schodnia dyw any, broń, sprzęty, m a la r­
stwo XIX wieku.

MUZEUM XX. CZARTORYSKICH
VI. Wieża Ratuszowa Rynek Gł. — Za 

bytki rzeźby polskiej w oryginałach k a ­
m iennych i odlewach gipsowych. Od- 
dzlai otw arty w niedzielę i w św ięta od 
ul. P ija rsk a  6/15, Zw iJdzanie grupam i pod 
k ierunkiem  funkcjonariuszy  M uzeum we 
w torki i p iątki p unk tua ln ie  o godz. 10. 11. 
12 W ycieczki i Szkoły tylko za uprzed- 
niem — conajm niej n a  24 godzin — zgło- 
sezniem  w Zarządzie za w yjątk iem  w tor­
ków i piętków do 14, oraz sobót do 11 go­
dziny.
MULEUM ETNOGRAFICZNE (na W awelu)
codziennie 9—13, wstęp 50 gr. młodzież 20 
gr. wycieczki szkolne 10 g r od osobv. 
MUZEUM PRZEMYSŁOWE (Smoleńsk i )
otw arte w niedzielę i św ięta od godz. 10. 
do 13-ej, d la  wycieczek i osćb zaniiejsc->- 
wych także i w dnie powszednie od godz. 
10 do 14. W stęp 50 gr. V II B arbakan  za 
bytek  sztuki fortyfikacyjnej, p o łń ’ .n r  nu 
p an acjach w p jb b żu  bram y Pljrt<u.*k!rj 
C t--erty  od 10 do 14. W slęp 50 gr.

KRONIKA RU I T U P  Al NA
Z TE a TRU MIEJSKIEGO IM. J  

.WACKIEGO. Dziś we w torek shiin'-- 
bieżącym sezonie przedstaw ienie, na ' 
rem odegrana będzie komedjn 1.. V.

neuil‘a „Szkoła podatników " w opracow a­
n iu  scenicznem J. Karbowskiego. Ceny 
m iejsc najniższe.

KOMUNIKATY
AKADEMJA KU CZC7 ŚP. ARTURA 

SHROEDERA, dyr. T ow arzystw a P rz y ja . 
ciół Sztuk P ięknych odbyła się w  niedzielę, 
24 bm. w teatrze im. J. Słowackiego o go­
dzinie 11,

WYCIECZKA FINLANDZKA W  KRA­
KOWIE. W  sobotę 23 bm. przy jechała do 
K rakow a wycieczka nauczycieli i nauczy­
cielek, obyw atel ifińskich. W ycieczka, zwie 
dziła zabytki K rakow a i sa liny  wielickie. 
W  poniedziałek wycieczka odjechała do 
Zakopanego.

WYCIECZKA W ĘGIERSKA W  KRA. 
KOWIC> w  niedzielę p rzy jechała do K ra­
kow a wycieczka kolejarzy w ęgierskich, 
k tó ra  zw iedziła zabytki Krakowa. W ie­
czorem o godz. 19.30 odbyły się w S tarym  
T eatrze produkcje chóru w ęgierskiego 
,,M agyarsag" i produkcje taneczne.

SZWECJA JAKO KRAJ TURYSTÓW.
Pod powyższym ty tu łem  wyświetli s ta ra ­
niem  Tow arzystw a P olsko-S zw edzk iego  
w K rakow ie p, K, G. F ellen ius film  o 
Sztokholmie oraz 70 diapozytćw w sali 
M uzeum Przem ysłow ego w K rakow ie ul. 
Sm oleńsk 9 dzisiaj dn ia  20 hm . o godz.
18.15 wieczorem. W stęp wolny. Goście mile 
w idziani.

ZJAZD ZWIĄZKU KAT. STOW. MŁO­
DZIEŻY POLSKIEJ odbył się w Krakowie 
w niedzielę, 24 bm . Zjazd zaczął się od 
w ysłuchania Mszy św. w katedrze na W a­
welu. O godz. 10_tej rozpoczęły się obrady 
w Sali N iebieskiej w Domu Katolickim . 
S ekretarz generalny  ks. kanonik  St. P an ­
kiewicz złożył spraw ozdanie za rok 
ubiegły

Egzamin z ratownictwa i obrony 
przeciwgazowe] dla PP. Lekarzy. Za­
rząd Miejski podaje PP. Lekarzom do 
wiadomości, że 30 bm. o godz. 17 odb 
dzie sie w Wydziale Zdrowia i Opie  
Społecznej. Krakowskiego Urzędu W oj' 
wódzkiego (Basztowa f: 9), egzamin 
'•itownhtw a i 1 obronv przeciwgazowe

P ó w no ę t . ^ ćm e  przypomina, że  1 lip 
’ upływ u te m i n  p r z edk ł a dan i a '  p r z ez

PP. Lekarzy odpisów świadectw prze­
szkolenia przeciwgazowego.

I. Wszechpolski Kongres Ceramiczny 
w Krakowie. Z inicjaytwy Stałej De'e- 
gacjl Zrzeszeń Przemysłowców Cera­
micznych, będącej czołową organizacjo 
przemysłu ceramicznego R. P. i jedno- 
czącej 7 regionalnych Związków Cera­
micznych, odbędzie się w Krakowie dn.
29 i 30 czerwca br. I. Wszechpolski Kon­
gres Ceiamiczny.

Tematem obrad Kongresu, oprócz 
spraw czysto techniczno -  produkcyj­
nych, będą spraw y organizacyjne, Oraz 
konieczność nawiązania ściślejszego 
kontaktu pomiędzy producentami a od­
biorcami, osobliwie ze sferami budo- 
wlanemi i to w celu wyeliminowania nie­
potrzebnego i często zbyt kosztownego 
pośrednictwa pomiędzy producentem 
i konsumentem.

Organizatorem I gospodarzem Zjazdr 
jest Zw ózek Przemysłowców w Krako­
wie, ul. Szpitalna 15, II p., który udziela 
wszelkich informacyj i przyjmuje zg’>  
szenia.

L tfZEDŁUŻENIE WAŻNOŚCI KART 
ROWEROWYCH NA R. 1934. Z dniem
30 bm. upływa ostateczny termin prze­
dłużenia ważności kart rowerowych na 
rok 1934. Zarząd miejski w zyw a intere­
sowanych, aby prolongowali do tego 
czasu posiadane karty, po tym bowiem 
terminie w żadnym wypadku karty  pro­
longowane nie będą, a posiadacze ulegną 
surowym karom i nie zostaną dopusz­
czeni do jazdy rowerami na drogach pu­
blicznych. Prolongować ważność kari 
można codziennie z wyjątkiem niedziel i 
świąt w zarządzie miejskim w biurze 
dziennika podawczego od godz. 17—20 
za okazaniem tabliczki rowerowej i uisz­
czeniem należnej opłaty.
ZWALCZANIE WŚCIEKLIZNY PSOM 

Zarząd miejski zawiadamia, że w związ­
ku z wygaśnięciem wścieklizny u psów 
w Dz. XVII uchyla wydanie dla tej 
dzielnicy zarządzenia z tem, że przymus 
kagańoowy i ewidencyjny psów obo­
wiązuje nadal.

ZAMKNIĘCIE CZĘŚCI UL. RAKO- 
WICKIEJ. Z powodu budowy nowej 
linji tramwajowej w ul. Rakowickiej, zo­
stała zamknięta z dniem 25 bm. dla ru­
chu kołowego przejazdowego, cześć tej 
ulicy na odcinku od ul. Lubicz do ul. 
Topolowej, a ruch objazdowy będzie się 
odbywał przez ul. Topolową.

A U D YC IE RAD JOW E
„BAL W  £ \VOY‘U‘‘ B R A H / r ’ 

PRZEZ RADJO. G łośna p rem jera  sezenu. 
zimowego, słynna o p e re tk i P aw ła  A bra­
ham a pt. „Bal w Savoy‘u ‘‘, zostania na 
liczne żądania pow tórzona w dniu  dzisiej­
szym. N iew ątpliw ie wszyscy z  radofe„;ą 
pow ita ją  tę audycję, k tó ra  niem ało  przy. 
czyni się d'o ożyw ienia program u letniego. 
W operatce tej g łów ną p artję  kobiecą Ma­
gdaleny odtw erzy znana śpiew aczka ope­
row a M aryla Karbow ska, rolę m ark iza  w y. 
k ona  doskonały odtw órca tej postaci 
A leksander W aslel, pozostałe ro le rów ­
nież ni9 u legną zm ianie. P rzy pulpiclfl 
peim istrzow skim  stan ie dyr. T. M azurkie­
wicz. „B al w Savoy‘u" posiada
niew ątpliw ie najbardzie j ciekawie sk o n ­
struow ane libretto  operetkow e, p rzy ­
kuw ające uw agę słuchacza Już ’od
pierwszej sceny. O praw a m uzyczna Jest 
bodaj źe najlepszem  dBlsfem tego kom po­
zytora i ukazuje się w pełni niezwykłego 
bogactwa i blasku. P o p u larn e  tango „I jr  
całować um iem  tak , jak  T ango lita" obie­
gło już cały k ra j i podchw ytane będzie 
jeszcze raz przez ogói rad jjs łu ch aczy  z en­
tuzjazm em , godnym  tej pięknej melodji.

RADJO DLA MILUSIŃSKICH. W  dniu 
dzisiejszym  audycja dla dzieci młodszych 
obejm uje piękne opow iadanie przełożone 
przez J. O lesińską z włoskiego pt. „Sło­
wik i powój." W  drugiej części, piosenki 
w ykona p. Aniela Szlem ińska. W środę n a­
tom iast — opow iadanie dla chłopców o 
tern, jak t )  Ju rek  dostał flower, które 
wygłosi nrof. S tan. Sum iński.

P o d n i e t ą
do nowych przedsięwzięć mogą 
być ogłoszenia „drobne"; czy­
tajmy je więc sta le  p n e d  odło­

żeniem

„KURJERA“!,lmr
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FEJLETON FILMOWY

N o w o c z e s n y  I d e a ł  K o b i e t y
Jest rzeczą charakterystyczną, jak 

szybko i bezapelacyjnie przyjęły się 
wśród artystek filmowych hasła rzucone 
śmiało przez Mae West, bohaterkę fil­
mów „Nie jestem aniołem" i „Lady Lou“.

Hasia, w gruncie rzeczy nie nowe, a 
raczej „odgrzane" z niedawnej przeszło­
ści: powrót do mody z lat dziewięćdzie­
siątych poprzedniego stulecia, z wachla­
rzami, koronkami, piórami, falbankami 
itp. akcesoriami stroju kobiecego Rów­
nocześnie zaś propaguje Mae W est mo­
dę pełnych zaokrąglonych kształtów: 
precz z „chłopczycami", precz z kuracją 
odtłuszczającą, co wszystko odbiera ko­
biecie jej swoisty czar!

Czy „moda*, ta utrzyma się długo? 
Któż to zgadnie? W  sprawie tej zabiera 
ostatnio głos inna artystka filmowa, 
piękna Clive Brook. Z dużą wstrzemięź­
liwością mówi ona o ideale piękności 
kobiecej wedle recepty Mae W est. Zda­
niem jej — nie można znaleźć jakipjś 
uniwersalnej formułki piękności kobie­
ce j — wszystko bowiem zależy od in­
dywidualnego gustu i upodobań męż­
czyzny, a gusty te były zawsze i pozo­
staną bardzo rozmaite.

„Każda potwora znajdzie swego ama­
tora", — możnaby zastosować tu z zu­
pełną słusznością znane powiedzenie. 
Kiedy jednemu podoba się młode, nie­
doświadczone dziewczę, inny szukać

K r o n i k a  K u lt u r a ln a  

400-lecie śmierci Correggia
W  związku z przypadającą w  roku 

bieżącym 400-ną. rocznicą śmierci zna­
komitego malarza włoskiego Antoniego 
Allegri, zwanego popularnie Correggic 
od miejsca swego urodzenia, w Parmie 
rozpoczęły się uroczystości ku uczcze­
niu jego pamięci, przedewszystkiem 
przez udostępnienie oglądania słynnych 
jego fresków w miejscowej katedrz", 
wyobrażających Wniebowzięcie NMP, i 
specjalne oświetlenie ich silnemi refleic 
torami. Podobne reflektory ustawiono 
również w kościele św. Jana Ewangelis­
ty, gdzie znajdują się freski noszące mia­
no „Chrystus w chwale".

Correggio mimo krótkiego stosunko­
wo żyw eta (umarł mając lat 40) malo­
wał bardzo wiele. Obrazy jego odzna­
czają się szczególną subtelnością w y­
kończenia, delikatnością w  cieniowaniu i 
niezwykłą harmonię. Do najznakomit­
szych dzieł jego należą: „Małżeństwo 
mistyczne św. Kataizyny" (w Luwrze) 
„Odkupienie" (w W: tykanie), „św. Se- 
bastjan" (w Dreźnie), , Zdjęcie z Krzy­
ża" (w Parmie), „Ecce Homo" (w Londy­
nie) i wiele innych. Malował także rze­
czy świeckie.

Instytut rosyjski w New Jorku. Je-
sienią tego roku założony zostanie w 
Nowym Jorku instytut rosyjski. Inicja­
tywę do założenia tego instytutu dał 
znany malarz rosyjski Rerich. Zadaniem 
instytutu będzie Informować gruntowniej 
Amerykanów o Rosji i kulturze rosyj­
skiej, jak również rozszerzać wiadomo- 
ścil rosyjskiej ludności w Ameryce. Za­
kładane będą kursa języka rosyjskiego 
wygłaszać się będzie ouczyty itp.

Rysunki D osto jew skiego . Pisarz ro­
syjski F. M. Dostojewski władał nietyl 
ko piórem beleirysty, ale i Diórem ma­
larza grafika. Sowiecka prasa zamiesz­
cza obecnie własnoręczne rysunki Do­
stojewskiego znalezione wśród jego rę­
kopisów. Rysunki te są cennym mąter- 
jałem dla badania jego twórczości. Gro 
madząc materiał dia swych powieści 
„Zbrodnia i kara", „Idiota", „Biesv“, i 
.Bracia Karamazow", Dostojewski pió­
rem kreślił fizyczny wygląd bohaterów 
swych powieści. Kreśląc portrety, naj­
większą uwagę poświęcał czaszkom 
swych postaci.

będzie kobiet dojrzałych, demonicznych
w guście Ma.leny, inni wreszcie pozo­
stają pod urokiem kobiet zimnych, nie­
dostępnych, trudnych do zdobycia.

W gruncie rzeczy Cliwe Brook nie 
mówi nic nowego, powtarza raczej 
oklepane komunały.

Jedno tylko w tern wszystkiem za­
stanawia: Dyskutując na temat „idealnej

kobiety" bierze się pod uwagę tylko 1 
wyłącznie jej walory fizyczne, wzrost, 
wygląd, budowę ciała, twarz, nawet ko­
lor włosów... Natomiast nie wspomina 
się nigdy ani słowem o jej duszy, jej u- 
sposobieniu, charakterze, stopniu kultu­
ry... Czyżby te czynniki nie grały na­
prawdę żadnej roli?

| No, ale pocieszajmy się, że idzie tu

o „ideał kob!ety" z punktu widzeria... 
artystek filmowych, mających widocznie 
na tym punkcie inne zupełnie wyobraże­
nie, niż zwyczajne, przeciętne kobiety 
całego świata, dla których zalety ducha 
są conajmnlel równie ważne, jak piękna 
buzia i zgrabna figurka.

A ostatecznie i mężczyźni mają tu 
też coś do powiedzenia: Mae W est po­
dobać się może na srebrnym ekranie, — 
jest jednak rzeczą więcej niż wątpliwa, 
czy podobałaby się taksamo w życiu 
prywatnem i czy mężczyzna zdecydo­
w ałby sie szukać towarzyszki życia 
właśnie w  typie najmodniejszej dziś 
gwazdy ekarnu.

W
Kraków, 27 czerwca.

Spór między „starymi" a „młodymi" 
artystami trw a niestety dalej: a nawet 
zaczyna się zaogniać. Od czasu do sza- 
su ma miejsce wymiana „pocisków" w 
postaci „oświadczeń", „komunikatów"

itd. Dzienniki stały się niejako „skrzyn­
kami na listy*" i zamieszczają oświad­
czenie tak jednej jak i drugiej strony, 
zachowując zupełną obiektywność.

Ostatnio otrzymaliśmy od Wydziału 
Zawód. Zw. Polskich Artystów Piasty-

PODSTAWĄ POWODZENIA PENSJONATU
T o  d o b r a  k a w a  i h e r b a t a
P. T. Zarządy pensjonatów zapewniają 
sobie stałe powodzenie u smakoszy, za­
opatrując się w powyższe artykuły w firmie

E D M U N D  R IE D L
Lwów, Rutowskiego 3.
El i  TE* ul. Gródecka 74 
I I m J L *  pl. Unji Brzeskiej 5 

ul. Potockiego 18.
1130Cenniki na żądanie odwrotnie.

Z E  Ś W I A T A

TEGORUCZNY MEDAL PAPIESK I
Przvgotow any z Dkazjl uroczystości Świę­
tych Apostołów P io tra  i P aw ła m edal p a ­
pieski posiada w tym  roku  z 1-ej strony po 
piersie Ojca św. a  z d rug iej im iona świę­
tych, kanonizow anych w Roku Jubileu- 
dw oru papieskiego, oraz osoby, które Oj- 
szu O dkupienia. Medale 'otrzym ują zazwy­
czaj kardynałow ie, p rałaci i dostojnicy 
ciec św. chce specjalnie wyróżnić.

KOBIETY .  MISJONARKI W  SZW E. 
CJI. Szwedzkie Stow arzyszenie Kobiet 
M isjonarek obchodziło osta tn io  40-tą ro- 
cnicę swego istn ienia. Jest to  pierwsze 
i praw dopodobnie jedyne tow arzystw o m i­
syjne, złożone jedynie z  komet.

ORYGINALNE UBEZFIECZ-ENIA. W  
Londynie istn ieje giełda ubezpieczeń, prze 
zw ana „The Room“, na k tórej dokonyw a­
nych jest wiele wysoce, 'oryginalnych ubez 
pieczeń. O statnio na giełdzie tej ubezpie­
czono szyję żyrafy ogrodu zoologicznego. 
Ponadto ubezpieczono się ’jd  możliwości 
istn ien ia po tw ora w jeziorze Loch Ness i., 
od perspektyw y pokoju pomiędzy Boliw ją 
a Paragw ajem .

KOTY JAKO LISTONOSZE. B erlińskie 
Tow. F ilatelistyczne zorganizowało w ysta­
wę, na k tórej znajdow ało  się k ilka tysię­
cy znaczków pocztowych państw  germ ań­
skich a także szereg dokum entów  z h i- 
storji poczty w  Niemczech. Z jednego z 
tych dokum entów  w ynika, iż w r. 1897 
zorganizowano w  stolicy Niemiec pocztę 
kocią, na wzór poczty gołębiej. Około 30 
kotów, „zatrudnionych1* na poczcie, pow ra­
cało do domów, które zam ieszkiw ały, wraz 
z listam i.

Z KtłAJU-----
PIERW SZY WAGON KĄPIELOWY W  

POCIĄGU. Po raz pierwszy w świacie w 
skład pociągu turystycznego w yruszają­
cego z Polski dookoła Europy, wchodzić 
będzie wagon, w k tórym  dla wygody po­
dróżnych PKP, zainstalow ały wszelkie u - 
rządzenia kąpielowe, prysznicowe itp. b ę ­
dzie też dołączony specjalny wagon fryz­
jerski.

POBRZEŹE W ISŁY TERENEM WY. 
STAWY ŚW IATOW EJ W 1934 r. Na Ostat 
niem  posiedzeniu t-m czasow ego kom itetu  
w ystawy światowej w 1934 r. zaaprobow a­
no w nlosk ' komisji-rzeczoznawcoW , powo. 
wołanej do rozpatrzenia kw estji terenów 
wystawowych, a wyznaczę jacy ch j>e na 
pobrzeżu W isły, pomiędzy m ostem  P on ia­
towskiego a wylotem portu  n a  Saskiej 
Kępie, a ograniczonem u z drugiej strony 
przez Al. Zieleniecką aż do ul. Zam ojskie­
go.

OŚW IETLENIE GAZOWE AUTOSTRA. 
DY NA OKĘCIU. Już fig o  lipca ukończo­
ne będą roboty zw iązane z oświetleniem  
gez. ou tostrady im. Żwirki i 'W igury, na 
Okęciu, nowej dzielnicy W arszawy, k tó ­
ra  jednocześnie będzie m ogła być zużytko­
w ana podczas C hallengeu  w roku bież.

W ĘGIEL POLSKI ZA AUTA. W  n a j­
bliższych dniach m a Wyjechać do Rzymu 
delegacja, celem porozum ienia się z w ło­
skiem  m inisterstw em  kole! w spraw ie do­
staw y węgia .polskiego w zam ian za czę­
ści samochodowe, k tóre T-wo „F ia t" w T u . 
rynia m a dostarczać dla P aństw . Zakła- 
idów Inżynlerji. Dostawa będzie wynosić 
około 380 tys. ton węgla za kw otę około 
6 m llj. zł. i rozpocznie się od 1 paździer­
nika.

NIE BĘDZIE W  PIEKARNIACH PR A . 
CY W NIEDZIELE M inisterstw o opieki 
społecznej, uw zględniając postu la ty  p ra ­
cowników zatrudnionych w  piekarn iach , 
ustosunkow ało się odmownie do p ro jek tu  
właścicieli p iekarń , ubiegających się o ze­
zwolenie na pracę w niedziele i św ięta i 
handel w te dni w godzinach przedpołu­

dniowych. Również n ie  przew iduje się 
znow elizowania ustaw y o pracy  m łodocia­
nych w tym  sensie, by bywali oni za tru d ­
niani podczas nocy, w  tym  w ypadku w 
piekarn iach .

ZJAZD ZWIĄZKU INŻYNIERÓW KO­
LEJOWYCH. W  dniach 23, 24 i 25 bm. w 
gm achu szkoły M orskiri w Gdyni odbędzie 
się doroczny w alny zjazd delegatów Zw. 
Inżynierów  Kolejowych,. Zjazd tegoroczny 
poza zagadnieniam i n a tu ry  zawodowej po­
święcony będzie spraw ie rozwoju portów 
polskich oraz bardzo ak tualnem i zagad­
nieniam i bezpieczeństwa pracy w kom u­
nikacji.

ków w Krakowie pismo, w którem \V> 
dział stwierdza zupełną bezpodstaw­
ność napaści Dyrekcji Tow. Przyj. Szt 
Pięknych w Krakowie na osobę prof, 
dr. Rudolfa Szyszko - Bohusza, oraz 
w yraża pełne zaufanie dla jego postęp 
powania, zmierzającego do uzdrowienia 
i uregulowania fatalnych stosunków, 
jakie za obecnej Dyrekcji panują.

Pod powyższem pismem są umiesz* 
czone następujące podpisy Cybis Jan, 
Cybulski Tadeusz, Geppert Eugenjusz, 
Gerżabek Adam, Krcha Emil, Krzetuska 
Anna, Majchrzak Stanisław, Milli Zyg­
munt, Mitera Kazimierz, Pronaszko 
Zbigniew, Rutkowski Kazimierz.

Równocześnie otrzymaliśmy od p. A 
Szyszko - Bohusza następujące pismo:

'Wielce Szanow ny P an ie  Redaktorze! 
W  imię bezstronności proszę 'o łaskaw e 
um ieszczenie w najbliższym  nun  erze P ań ­
skiego poczytnego pism a m ojej odpowie­
dzi na enuncjację Tow arzystw a Przyjaciół 
S ztuk P ięknych w Krakowie. Jako  edpo . 
wiedź przy taczam  korespondencję m oja 
z prezesem  W. Jarockim , k tó rą  w odpi. 
sie załączam  (załącz, 1. i 2).

L ist prezesa W. Jarockiego otrzym ałem  
w dniu  15 kw ietn ia po powrocie z W ar­
szawy, o czem zaw iadom iłem  prof. Ja ­
rockiego. zaznaczając, że wszystkie m a. 
te rja ły  doręczę p. Grottowi, który m a b; ć 
u m nie 16. popol. W yraziłem  nadzieję, że 
spraw a dla Tow arzystw a skończy się bez 
uszczerbku, gdyż są jeszcze ludzie honoro­
wi. M iałem tu na m yśli śp. A. Schroede. 
ra, k tóry  w rozmowie ze m ną zaim pono­
w ał mi szczerością i zdawał się sk łaniać 
do rozw iązania nieco innego, niż ostatecz 
nie obrał.

A teraz spraw a zasadnicza. W  swern 
spraw ozdaniu nie obwiniłem  nikogo, s ta ­
rałem  się znaleźć na w szystko uspraw ie­
dliw ienie. Nie mogłem  ty lko  znaleźć uspra 
w iedliw ienia dla sposobu nadzoru  nad ka . 
sową gospodarką Tow arzystwa. Nie wy. 
sterczy bowiem raz do roku stw ierdzir. 
że każdo, pozycja w księdze kasowej ma 
swój odpowiednik w  alegatach, i że cyfro­
wo ta  pozycja zgadza się z alegatem  P o­
winno się było badać równolegle każdy 
alegat, czy jest on kw item  bez zarzutu 
wystawionym . A tego nie robiono.

W  osta tn ie j swej enuncjacji Tow arzy­
stwo caiy swój gm ach zarzutów  przeciw  
m nie wytoczonych opiera na podobnie po­
wierzchowne] kontro li, k tó ra  nie powinna 
m ieć m iejsca tam , gdzie szafuje się gro- 
szem publięznym .

Oświadczam kategorycznie, że zarzuty 
swoje pod trzym uję  w całej rozciągłości. 
A. Szyszko _  Bohusz mip. (2 załączniki."

Dodać należy, że pierwszy załącznik 
wymienia pozycje, zakwestionowani 
przez p. Szyszko - Bohusza. Zarzutów 
jest pięć. Niewątpliwie wymagają one 
wyjaśnienia.

W  Krakowie w ytw orzyła się obecnie 
tego rodzaju sytuacja, że jedni urządza­
ją na cześć śp. Schroedera akademię, 
drudzy stawiają mu bardzo ciężkie z i- 
rzuty. Należałoby pomyśleć o powoła­
niu do życła komisji, któraby starała się 
sprawę zarzutów wyłaśnlć, a przede­
wszystkiem dażyla do zlikwidowania 
„wojny artystów".

UBIKOPLBH ś r o d e k  na tłu s te  
ja s n y c h  m a te rji —

p la m y
r o d z a j .■hPimHHOMU”  7 : :  o . t .  win-hiera S m . |
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D U ST O W  DO REDAKCJI

O  norm alizacji 
ze s zy tó w

Z  kół zainteresow anych otrzym aliśm y 
następujące uwagi:

Od k ilku  dni po jaw iała  się *od czasu 
d o  c z l  u  n a  łam ach  prasy  w iadom ości, 
k tó re  w yw ołują chaos.

Otóż stw ierdzić należy, iż norm alizację 
z3szytóv dla szkół ludowych, uchw aliło  
postanow ienie h jin istr. Oświaty z 17. V. 
1932 i to postanow ienie ogłoszono w Dzień 
n ik u  Urzędowym Min. W. R. i O. P . Nr. 
3. pozycja 28, z tern, że norm alizacja  m a 
być przeprow adzona w roku  1934 i 1935. 
W  D zienniku U rzrdw ym  Min, W. R. i O. 
P. Nr 3. z dnia 30. 5. 1934 r, w prow adzo­
no  w życie uchw alę odnośnie norm aliza­
cyjnych zeszytów d la szkół ludowych.

Po tem  oficjalnem  stw ierdzen iu  w pro­
w adzenia norm alizacy jnych  zeszytów, n ie­
m a żadnego oficjalnego stw ierdzenia, lub  
rozporządzenia, że norm alizacja została 

's trz ym ana.
Ażeby b iedniejszym  uczniom  uprzy­

stępnić zakupyw anie zeszytów, jak rów ­
nież kupiectw u um ożliw ić w yąprzedaż s ta ­
rych  zapasów, jest dopuszczony w roku 
szk, 1834/35 itary  form at zeszytów (n ie. 
znorm aliz0wany). Prócz tego wytwórcy ze­
szytów  w- pozozum ieniu z odnośnym i 
czynnikam i, w prow adzili nowy typ znor- 
m allsO r anego zeszytu 8 k artk o w e- , k tó ­
ry  w detalicznej sprzedaży kosztow ać bę­
d z ie  6 grosz,T

artyku łach  prasow ych zaznaczono, 
Jt przyczną wysokiej ceny n a  zeszyty są: 
n ieproporcjonaln ie w ysokie zarobki fa­

brykantów , przyczem  bezkrytycznie s ta ­
w iano ceny s ta rego  form atu , obok ceny 
nowego.

Cechą s ta re g o . fo rm atu  zeszytu jest: 
cienki po 60 gr, p ap ier średniej jakości, 
o  ciem nym  'odcieniu, cienka 60 gr. ok ład ­
ka, zeszyt zaw iera 10 wagi. 12 k a r t i jest 
bez bibuły.

Newy znorm alizow any zeszyt jest 
większego' form atu , je s t zrobiony z papie- 
ru  80 gr. jasnobialego, a przez to dziecko 
będzie m ogio pisać na obu Stronach, nie 
tak , jak  ne poprzednim  typie, tylko na 
jednej’ stronie, ok ładka jest 90 gr. wzgl. 
110 gr., zeszyt zaw iera 16 k a r t i posiada 
k a rtk ę  dobrej 100 gr. bibuły.

To m ałe  zestawieni® jest dla fachowca 
tu p e ln ie  przejrzyste i tak i fachowiec nie 
potrźćbuje długo obliczać, iż nowy zeszyt 
m usi kosztow ać dw a razy drożej, jak 
stary .

Z dotychczasowego m ożna wnosić, iż 
kom uś specjalnie zależy na tern, ażeby w 
fabrykacji zeszytów w prow adzić chaos, i 
ażeby tak  fabrykanci, jak  i kupcy branży 
papierowej, nie byli przygotow ani na se­
zon szkolny 1934/35.

—o—

KURJER SPORTOWY

W  niedzielę rozpoczęły się w  Ak wz  
granie zawody hipiczne z udziałem jeź­
dźców polskich. -Zawody nie miały cha­
rakteru międzynarodowego. Drużyny* 
polska i węgierska, wzięły w nich udział 
jako goście.

W konkursie o nagrodę jubileuszową 
po dodatkowej rozgrywce zwyciężył 
Węgier. Platthy. Kpt Ruciński na Rok­
sanie zajął drugie miejsce. Inni jeźdźcy

:    '

polscy znaleźli się 
scach.

na dalszych miej-

Legja m istrzem  oiłki wodnej
WARSZAWA. W sobotę i w niedzie­

lę rozegrano w Warszawie dalsze me­
cze w piłce wodnej o mistrzostwo ligi — 
yaterpolowej. Z powodu zawieszenia 
katowickiego EKS, Cracovia i Legja zdo-

_ _ _

Sport wioślarski jest w  Niemczech szeroko rozpowszechniony. Na zdjęciu wi­
dzimy ostatnie regaty klubów berliński ch w Griinau, którym przyglądały się

olbrzymie tłumy publiczności.

były po 2 pkt. valk-overem, osiągając 
stosunek bramek 5:0. W  rozgrywce po­
między Legją i Cracovia, zwyciężyła 
drużyna warszawska w stosunku 3 2 
(2:1). Gra była ostra i brutalna. Legja 
była lepsza technicznie i szybsza.

M E . B L E .
pierwszorzędne wykonanie. Jadalaiet Sy­
pialnie, łi binety, Pokoje kombinowa­
ne, Tapczany, Kluby, nowoczesne fo­
tele, materace i dekoracja wnętrz po ce­
nach niebywale niskich poleca W iedeńska 
wytwórnia J  A H A O R T  H E B A 
LWÓW, SYKSTUSKA 41 — T .l.foa J2-TO.

m m i m  h o r o s k o p
A. WOMONTh

dla każdego nankewo 
opracow-.ny przez -iłyn- 
nego gr. “ ~rk-»itfwiega  

,Wc -noat-ii. NanUz, pe- 
dająe datę arr lżenia, da- 
w iesz stę, ja ie  ezakaja 
C ię zmiany. Czy i kiedy 
masz powodzenia w spra­
wa, k finansowych, grze. 
i m iłości — wszystko, na 
czena Ci zaieży. O kroiła 
charakter,zdolności prze- 

G rnfolog-aetrolog znaczenie. Wakaże na 
podstawia a t r o l o g j i ,  sza: j, .wo okreay 
czaiu. N rt do 36 lotarji klasowej, gdzie możaa 
takowe nabyć. Na koszty załączyć 1 zł zaaezki 
pocztowa. Oaebiata przyjąć’* cedzlennio. Ira­

ków, Piłsudskiego 21. K1211

Najnowszy sport wodny w Kalifornii, p olegający ia tem, żeby zepchnąć prze­
ciwniczkę do wody.' Miła zabawka t -  tylke kto może sobie na nia pozwolić?

Solidna I tania wytwórnia

S I A T E K  od 45 Br.ratr
Silili I Mitkial i i  71 p, 
Sinplitni ignbHii i |  2 jł. 
Wkłady liatk—a de Młik ii 16 zł.

M . W IECE‘ ,  l w i v ,  Petciyfiska 24 -  f i l -  1 5 - 1 1

T ela 5 4 - 6 3 c

ZjgiiUDi I1Z1IEWIU
Bandażysta i ortupadysła

L w ó w , olica Gródecka i .  Z l
Poleca witanego wyrobn 
sztuczne nogi i ręeo, aparaty 
i -ariety ortopedyczne, pre- 
stotr?ymacxe, opaski prze­
puklinowe, pasy b”ZDS*ne, 

g ->raz baadaźe wszelkiego
w rodzajn. 1199

D l i  Pall usługa d a m s k i.

JAN SZELIGA 41

ZB R O D N iflR Z I MASKA
CZEŚĆ II.

S Z A R Y  K L O S Z Y K
W  pół godziny później Tatar w raz z wywiadowcą 

l z psem policyjnym przybył na ulicę Kuźniczą. 3y ła  
to mała uliczka na obwodzie miasta, i Tatar liczył na 
to, że pies, któremu dał dc powąchania kraw at Janko- 
wiaka, może wpaść przypadkiem na jego ślad, wobec 
tego, że przechodnie byli tu naogó* czemś rządkiem.

Pies, prowadzony przez wywiadowcę ua długiej 
imyczy, zaczai biegać po ulicy w różnych kierunkach. 
Wreszcie, zniżywszy głowę ku ziemi, ruszył szybko 
za jak;mś śladem.

'— Tak to wygląda, jakby nasz ptaszek niedawno 
tędy przechodził — rzekł wywiadowca.

Pies ez wahania skierował się do jednego z do­
mów i pó schodach wybiegł na pierwsze piętro. Znaj­
dowało się tam troje drzwi. Pies stanął przed środko- 
wenii i zaczął ao nich drapać. Tatar zapukał do drzwi. 
Ale w środku nic się nie poruszyło. Zapukał drugi raz, 
głośniej..-, cisza za drzwiami trwała dalej. Nacisnął klam 
kę i d -wi otw orzyły się. Oczom Tatara ukazał się nie­
duży, jasny pokój o skromnem umeblowaniu.

Na • ziemi; przed stołem stojącym w środku poko­
ju, Ieżął jakiś mężczyzna z tw arzą zwróconą na dół. Ta 
tar sDOJ-zał na okno szeroko otwarte i zawahał się 
przez. rr.„ment jodszedł do leżącego. Uniósł jego głowę 
ku górze i drgnął; tw arz zm ariłgo, na którą patrzał by­
ła sina i'obrzękła, poznał ją jednak zaraz: przed nim le­
żały, ciepłe jeszcze, zwłoki młodego człowieka, który 
zaczepił go dziś na ulicy...

— Nie żyje? — spytał wywiadowca.
— Tak, niech pan. pójdzie do najbliższego telefonu 

: zawiadomi o tern komisar za Krajewskiego — rzekł 
-'atar„

Zamknął drzwi za w yu .ad o y ó ą  i rozejrzał się po 
pokoju. Na lewo były drzwi, prowadzące widocznie do 
reszty mieszkania. Tatar otworzył ję: był za niemi tyl­
ko jeden pokój, umeblowani podobnie jak pierwszy.

Pochylił się nad zmarłym, i przeszukał jego kie­
szenie, znalazł jedynie chustkę ao nosa, skórzaną pa­
pierośnicę i zapałki. P raw a dłoń zmarłego obejmowała 
kilka papierosów. Te same papierosy były też rozsypa­
ne na stole, obok którego leżały zwłoki i parę ich wa­
lało się po podłodze. Obok papierosów stał na stole 
jakiś duży pakiet, zawinięty v  cLhki, porowaty i roz­
darty  w paru miejscach papier. Tatar rozwinął go 
ostrożnie i... gwizdnął przez zęby: ujrzał zwykłe,
galwaniczne ogniwo, do którego i  boku był .ujfc* 
cowany mały, szary ktośźyk...; pusty zupemie, 
tak- jak i tamte w willi Stokrotką, .Obejrzał go uważ 
nie. I tutaj, prąd elektryczny,był odprowadzony od 
ogniwa do kiosźyku przy pomocy cienkich drutów, 
przebijających jego ściany Na ściance ogniwa znajdo­
wała się mała dźwignia przez przesunięcie której w łą­
czało się prąd do kloszyką. Grała-oma zatem tu tę sa­
mą rołę co w willi guziki ..elektryczne na korytarzu.

— Więc jednak zbrodnia! tu,... i tam, w Pieskowie! 
— pomyślał. .

Twarz mu stężała, a zacięte usta przybrały ostry, 
niezłomny wyraz, kiedy patrzył na zwłoki młodego 
człowieka.

Niezawsze był rad z tego, ze został detektywem, 
ale w takich chwilach gdy wiedział, że musi pochwy­
cić onydnego, przebiegłego mordercę -  a ufał. ż i  do­
kona tego — czuł, że kocha swój zawód. Lecz pod­
wójną goryczą napawała go w  tej chwili myśl, że 
gd^by nie odłożył wczorai, do następnego dnia. odszu­
kania Jankowiaka, to może potrafiłby udfronić go przed 
śmiercią.

Policja stwierdziła, w cią ' ;u pa ru  godz in  ze zwłoki, 
.znalezione przez Tatara w domu przy ulicy Kuźniczej, 
byłv rzeczywiście — jak to detektyw twierdził —

zwłokami elektromontera Mieczysława Jankowiaka, 
Okazało się przytem, że mieszkanie przy ulicy Kuźni, 
czej było wynajęte na nazwisko józefa Kręgielskiego. 
Gosoodarz podał, że Kręgielski, wynajmując je trzy 
tygodnie temu, oświadczył, że mieszka na wsi, ale 
często w interesach przyjeżdża do R. i dlatego musi 
rBieć tu mieszkanie. I rzeczywiście, tylko czasami po­
jawiał się on potem na ulicy Kuźniczej, a od 4-ch czy 
5-ciu dni nikt go tam już nie widział. Był on dość tęgim 
mężczyzna, wzrostu średniego; miał ciemne włosy 
i dużą brodę — rzecz niezwykła w R„ gdzie wszyscy 
prawie chodzili wygoleni. Wogóie był cały obrośnięty, 
jak twierdził dozorca domu. Gości u siebie naogół nie 
przyjmował

Od kiedy bywał u niego Jankowiak, nie dało się 
usstalić. W każdym razie w kamienicy nikt gó nie 
zauważył.

Gdy na drugi dzień po śmierci Jankowiaka, Tatar 
przybył do gmachu policji, dyżurny urzędnik oznajmił 
mu, że komisarz Krajewski oczekuje go niecierpliwie.

— Mam już protokóły obu sekcyj! — zawołał 
z ożywieniem komisarz, gdy tylko Tatar stanął na pro­
gu jego biura. I podał Tatarowi dwa duże arkusze.

„Przyczyną śmierci stał się silny obrzęk krtani, 
który musiał spowodować uduszenie się w ciągu bar­
dzo krótkiego czasu" — brzmiało orzeczenie sądowo — 
lekarskie, jednakie dla obojga zmarłych.

Tatar spojrzał na komisarza, który ści„grął brwi 
i pokręcił głową.

— Naturalnie pan jest teraz pewny, że to jest 
Zbrodnia? — spytał Tatara.

— Jestem pewny — rzekł spokojnie Tatar.
— Trudno nie przyznać, że jest to dziwny zbieg 

okoliczności taka sama śmierć panny Drzewieckiej 
i elektromontera, który zakładał światło w jej pokoju 
-  mówił komisarz — nie niech pan zwróci uwagę na 

to. że orzeczenie lekarskie bynajmniej nie stwierdza, 
żeby ten obrzęk krtani był spowodowany przez coś

C. d. o.
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Z n a n y  i  s o l id n o ś c i  
A R T .  Z A K Ł A D

Rzeźbi) Kościelnej
J a n a  W o j t o w i c z a
w  P r z e m y ś la n a c h ,  w o j^ T a r n o p o l .

Polsea P. T. Duchowieństwa t Ołtarza, 
smboay, Chrzśelelnlee, konfesjonały *t*. 
Odnawianie i koossrwaeia starych ołta­
rzy. C esy najprzystępaiojiso dagaHae 

spłaty, ,o l

L E
syp ia ln ie , ja d a ln ie , g a b in e ty  s wtainej 

W y t  w 6 r n  i  p o le c a  703 
E D W A R D

K L E B A N
Lw ó w , Sobieskiego 3. —  T e ł. 70 -4 5 .

W Y T W Ó R N I A

O R G A N Ó W
RUDOLF HAASE Lwów, Piątkow ą 9
poleca  s ię  Przew ielebnem u D ochow łcóatwn  

i  P. T. K onrtetom  K ościelnym . 
W ytwórnia wykeauie aowa organy waielktch 

system ów, przeprowadza ezyizezeaie, (trojenia 
erai wazelkia rekonstrukcje tychże. Dostar­
cza również pojedyncze głosy organowa. W szel- 
kia zlecania wykonuje aa warunkach i cenach 
przystępnych. 863

BARWIK A 
BORZEMSKI 
LWÓW
KOPERNIKA 1S

NAJLEPSZE
A P A R A  T 7  

N A J T A Ń S Z E  
C E N Y

C E N N I K I  BEZPŁATNIE

^Ogtasfzmia dcoAm<*Każdy wyrcz 10 groszy. —  O głoszenia  

«ia hcndlowego 10 wyrazów 50 gr., dla 
paazuk. pracy do 15 wyrazów 50 gr.

Jedno ogłoszenie nie maże przekraczaj 
50 słów. O głoszenie reklamowe wśród 

drobnych kosztuję zc 1 mm. 1 łam. 30 gr

Pracownia szklarska
B. Stelmacha, Lwów, Kopernika 
22, tal. 45-79 wykoanja w szel­
kie reboty szklarskie. Pal saa 
wielki wybór ram 1 keraiatów  
najnowszych wtarów pa cenach 
nej żizych.____________ 1126

Kamienicę
dzierżawioną przez Skarb Pad  
stwa, czynsz netta 1000 ał. m ie­
sięcznie, płatny aa parą ml s i lą ­
cy zgóry — Icamlealę na falwar- 
ezek aw iataalnte ca dopłatą. 
Listy Karjar, Lwów, Zlmarewlece 
t 0. pod „Kersyataa zamiana”.

20391

Sprzedam
lob vy tiorżawlą w centrem  
G|S1 dobrze prosperującą fa 
bryczką artykałc , .spożywały eh 
i kw asiarai kapusty. Zgłaszania 
Bitowa* Fr. Kaniowsko, Król 
Huta, Krakuso 12. 20359

Jiupna,
Kupna

lub dcierżawy gospodsrstw a  
wiejskiego 2—5 ha (s długiem  
hlp oteen ym ) W górzystej oko­
licy bliika kolei lab m loito —  
pe.zakuję. ZgŁ Emeryt akr. p. 
25 Gródek Jcgiallońoki. 20142

W tej rnhrjrce
um lossesom y o r la iz a o lo  o w alnych 
m laaSkanlaeh t r a s  p e tsa k iiją e y e k  
■ le n k a A  — de  lc  atów 1 ra s y  bes-
płatnic*

18966

Maszynę
i e  plaaala kuplę okazyjni*. Listy  
Kurjer, Lwów, Zlmorowlez* 10, 
.W ładysław".______________20336

Kupię
tek ira ię  małą era l motor alaktr. 
314 do 1 KM. A . Słowik, Lwów, 
O sio lia ik ieh  8 . 20362

Kupię
aźywaną GAŚNICĘ Mlalmsx 
luk padobną W Ą - GUMOW Y  
(10—2 0 m) da hydraata ogrodo- 
w ege c końcówką zwykłą 1 roz­
pryskującą. Zgłeaceala a pada­
niem ceny i eplsn. Lwów, Bate- 
rago 38. 1 C ieszyński. 20380

Steyer XIII
otwarty, 4 asabawy, aa aawyeh 
paeum atykaeh ca 1500 zł. w ia­
domość W itold Tranda, Lwów, 
Kełłątaja 1. 20381

Sól
żołądkowa asuwa zgagę, aeutrs 
Iirajo kwasy żołądkewe. Wyrób 
i ekład i A pteka Mikolaseha, 
Lwów, Keperuika 1. 1078

Pokój

Pokój
alkowa pełny komfi t a Wiatki 
schedo, 'i i. Lwów, Kochaaow- 
skloge 95|4 12— 17. 20375

3 pokoje
frontowe, kuch*!* komfort, Lwów 
K ochanowskiego 48, dszorcc
wskaże. 16—18. 20373

4 pokojowe
mieszkanie szukam, słc lOc-i.e, 
komfort, okolica Tachaiki Lwów, 
Nawy Św ist 3 — Kontra. 20313

Pokój
kuahala, komfort, słaaoocaa, de 
wyaajęeia B. Kulparkowaka 4.

20388

P o k ó ^
umeblowany lo wynajęcia oa 1 
Iiper Lwów, 29 Listopada 5 I p. 
Informacja III p. laws. 20363

1 pokoje
kawalerskie (ew siŁ  pokój, ku 
'baia), łsz isa k s, przadpi kói 
Lwów, K ooh»a-wsklego 52.20374

Pokój
umablowsay osobne w ejście wy 
cajmę urzędnikowi katolikowi
Lwów. Zielona 18. 20384

Modrzejewski' 16
3 pokoje, komfort, wysoki par- 
tor, ad 15 lip ta  do wynajęcia. 
Lwów. 20394

-  kuchnią ad wynajęcia, sło- 
uaasna, elektryka. Lwów, Saop- 
kowska 37. 20412

2 pokoje
Icnehali, komfort de 
ogłi iż  Gandullaza 
ren ińskiegp).

wynajęcia. 
6 - (baozna

20415

Pokój
kuakaią a.w iz., ZamojskL go 7 

dla rsąc wców.___________ 2 10

Mieszkania
do w yaijęo le  w  domu pray t l.  
OoaoliaskŁck 11. W iadomamoać 
Lwów, ni. Ossolińskich 2 przed
południem, 20404

4 lub 6
pokot a knchnią. Lwów, ul. I V  
atyaoka 11. 2024°

Pianino
alba fortepian krótki kuplę. 
Podaó eaaę i marką. Kurjer, 
I.wów, pad .G iew ont". 20417

Pianino
lub fortepian krótki kuplą pła- 
« ę  najwięcej. Skloaiarski, Lwów. 
Kopernika 26. 20418

S p L f i c d a h z

Nie wyrzucajcie
Swoich p i  sniędzy, kupu jąc  
fnndetę sklepow ą le c i wppoat 
w żródrj, F irm a  SANDKER, 
w ytwórnia m ebli i tapicernla, 
L-ęnna Sapiehy 84, poleca swe 
wyroby suszono n a  w łasnsj 
suszarni 1 pierwszorzędnego 
patunku. Sypialnią. Jadalnie, 
Palony, Pokoje m ęskie, u rzą 
dr.enis. kuchenne. O tomany, 
B ufalkl. Krzesła, Tapczany 
I wszelkie inne wedle najnow  
Szych wzorów po cenach bar 
łzo  nl«kich dogodnych epła 
lach.. Uwugal K atdy  k u p a  
Jacy korzysta po roku  z bez­
p ła tną?}  odnow ienia mebli. 
Uwaga na firm ę SANDKER 
Lwów. T, Sa.nieby 84. ?4.'

5 pokojowe
da wynajęcia Lwów, Badauich 7. 
Dozorca wskaże. Tal. 62-35. 20281

Inżynier
pessukuje 2—3 pokoi, kuehatą, 
komfort działalna pierwsza te le ­
fon 92-73. Lwów. 20339

2 pokoje
i  kuchnią wynajmę rządawoam  
W iadomość Lwów, Ramanawi- 
cca 22 Zakład Dentystyczny.

20344

2 pokoje
kuehala luk przodpokój, •!»' 
nccznc, Lwów, Friedrichów 17 

204 >

4 Dokojc
nuebaic, k nfart, słoac—» o .  
parter, Lwów, Friedrichów 8. 

  20420

Kraszewskiego 11
srów,'5 i »k_je kuchnia kom ­

fort Carai da wynajęcia o l ą d a ć  
4—5, dozorca wskaże.* 20471

1 pokój
duży asabna wejścia wproat ad 
gospodarza zaraz do wyaajęoia 
Lwów, św. Łazarza 8 dozorca
wskaża. 20386

Słoneczny
ookój pod parkiem, utrzymsuię 
bez Lwów, Pułaskiego 5. 20393

Przyjmę
na miosztcanla paaów —  pan 
Lwów, Ormiańska 2919. 20378

J & s o u i k .  p r a c y

Handlowiec
* brupży żelaznej peszakuja ad 
pow iedaief zajęcia (możó być 
lana branżą) ebrasjam ioay s oh  

!, r wmi 4, łaskaw a liaty pad 
„Zdalny B* dr Knrjara, Lw 
Zimorowiezs 10. ■ 20398

W pobliża
psrku, trsypokojawe mieazkaaie 
■łeneazaa, kamfartawa, I p. do 
wyaajęeia. Zgłaacaaia de Adm i. 
nistracji pad .T ylka katolik".

20361

Okucia
drzwi I okiem sprzedają asjts 
niej Rantschnar, Lwów, L egio­
nów 77 1229

Fortepian
Ehrhar krzyżowy. 6 fetali, ka­
napka pluszowa da aprzedaala. 
Lwów. Piekarska 31 drzwi 7, 
od 1 2 - 1 4 .  20256

4 pokoje
1 komfortom du wyuajęaia —  
Lwów, Zuiiusktege 12. —  W la- 
d om aść; pis* Kapitulny 1. 20364

Kulturalny
spasób ogłaszania wałaycb po­
koi umeblowanych —  ta og ło­
szenie w dziennika (w .Knrje- 
rza" da 10 ałów 2 razy bez­
płatnie); oszpecania miasta ca 
pamaeą lapiaaia ksrtok 1 ogła  
szaaiami na rynnach i muraab 

omów jest niekulturali. 1 i . .  
karalno według adceśnych roz­
porządzać Prazydjum Zarżę 1 
miasta. 18967

Piękny
pakój nyża przedpokój 1 klatki 
aiekrępnjąe* alagaaeko ■mabla- 
wane camożaemu dojeżdżają­
cemu lub stal*. Lwów, Friad 
ahów 8 drzwi 1. 2040?

1—2 pokoje
now atiasuy kem fert willa agre 
dowa, Lwów, K oehaaewskiag*
93. 20367

7 pokojowe
luksuaawy, komfort I płętre. 
willa ogrodowa Lwów, Kaeha- 
nawskiogo 93. 20368

Pokój
kachaia półka *irt ism ioaią  aa 
dwa. Lwów, Gliaiąnska 21/1 m. 9 

20369

Pokć
kuahaia zarac rządowtom. Lwów, 
Paderawskiaga 3. W iadomość —
doierca. 20370

Umeblowany
pokój dla P ad —  komfort. Lwów  
Zofji 19 m. 7. 20411

Pokój
aiekrąpująey (nsjobętslaj 1 klatki 
sohad.), czyaty bozwcglądaie, 
suchy, miły aia niżej I p. w  po­
bliża śrćdm ieśeia pescukiwaay 
dla 2 stałych, dobryab płatników  
c usługą i światłom ca esynszem  
de 50 zł. Listy Karjar, Lwów. 
Zimorawieza 10, pad .W ci m u  
pełna zadowolenie". 20413

Sierota
mająca się  as. wszystkich pro- 

erch doasowych, uczciwa, ape- 
kefna, moralna, szuka jakiejkol­
wiek pracy. Lwów, Nowy Swict 
8 m. 2. 2039'’

li'!
szuV posady ac wyjazd Łask. 
'isty Kurjer, Lwów, Zimarewl- 
cza 10 pad .Zdolaa-uczciwa 48*

20395

Krawczyni
młoda, zdolna 1 pierwizorzęd- 
acmi refoiaaejaml poszukują s v 
eia wa dworr*. Łask. rgłeszenia  
upraaza pad „Tania a pierwszo­
rzędnie" do Kurjora, Lwów, Zi- 
morewicz* 10. 20311

Chłopca
na praktykę haadl. z nkońcionę 
szkołą powszechną lat 16—17 
przyjmie Ralski Lwów, Rutow- 
skiego 7. 2040?

Asystentka
lub magistra farmacji, katoliczka 
zeataaie przyjęta. Liaty wraz 
z padaniem warunków Kurjer, 
Lwów, Zimorowicza 10, pad 
..Skromno warunki". 20399

Starsza
doświadczona, zdrowa kooiata 
da jedooroeziego dziacka po 
trzebaa. Zgt, Lwów, ul. Sw ięta-
krzyalta 7 m. 4. 20<Ol

Kucharki
aomodzielaie gotujęecj do w szyit 
kiago zaraz poazukają. Lwów, 

3-go Maja ?. Cukiernia. 2 0 i/5

Potrzebni
płataiazy, Bufatowa, pożyczki, 
p ię ć ie t  I sadr atałe. Zeapó 
damski ksacęrtow * dancingowy 
Swiętniki górae 198. 20376

Gospodyni
do zarządu domom i gospodar­
stwem wiojskiam poszukuje się. 
Zgłoszenia Zarząd lasów w Cew- 
kowio p sików Stlry. G

Optykia
speejalisty da sam adzlalaaga 
prewai tenlL jsrzodsiębiorstw s 
poszukujemy v)f»rty Adm iai- 
shaeją  „Kurjara Lwow skiego”, 

i - owiec optyk”. K 12'H

Cherche

Horyniec-Zdrój
stacja kolejowa w miejscu, Ką­
pielą — Sioiczene — Borowino- 

*. W edoleeza'ctw o wyl»cz* 
cutecznia i szybka w .zelki*  

choroby reum styezae, kobiece, 
ortemiany materji. O kolica lesi­
sta, — park - ten is — piękno 

'ycieezki — kąpiele rreerne —  
łsncingi — kawiarnia muzyka 
zdrojowa, ■‘ierwszurzędne pen­
sjonaty takładow r „Kaliatówk-" 

„A lekiaadrówka” wykwintn‘o 
urządzore. Sezon już a rarty! 
Korzyst jeie 1 taniego Sezonu 
W iosennego. Informacji udziela 
aoteka W Pana Dobrzańskiego 
we Lwowie c iz Dyr. Z :ładu 
Zdrojowego H ‘ ryniee — Zdrói 

*7120

Worochta
Polski uensjoDat „Perełka” —  
22 komfortowych pokoi — wyk­
wintna kuchaio warszawska — 
wytworne towarzystwo. Caay 
konkurencyjne. 1723?

Worochta
Wytworny 46 pokojowy hotel — 
oensjanat „Złaty Róg”. Najpięk­
niejsza położenie, doborowe to* 
warzystwe, wykwintna kuchnia, 
pokaja słaaeezao weraadewa. 
(dala id kurzu i fw iru . Ob< lc 
oiaża Prutu. 17246

franSalse pour yacaneas 2 h. de 
conversation, eampagao. S’adrar
ser 1 h—2'30 la 28]6, hotol -I 
perial”, Lwów, 20242

Ondulatorka
maaikurzystka zdołaa patrzehaa 
od zaraz aa wyjazd. Spieszą*  
zgłoszaaia kierować Opporman,
Iwonitz-Zdrój. 2035H

Miody
csłew iek p o iu d iią e y  poc^^tki 
wyższegA w ykiitałccnia, « xnoj- 
dni4Cy *ię obocnio w skrajne’ 
błędzie, prosi e  jakiekolwiek 

Listy do Kurjara, Lwów. 
ul. Zimerewicza 10, pod ^pra^a*4. 

________  20314

2 pokoje
Penów, komfort. Listopada

Ź3/I m. 7. 20i? i

Wynajmę
•kój 1—2 Paaom Lwów, Bąjk. 
3 m. 1. 20400

Miody
m ążciysna b. oehotaik W. P. 
z roku 1918|20 żonaty, ojciec 
3 dzieai (aie karany) ma costać 
eksmitowany 1 l ip ę .  _  p re i| 
tą drogą o jakąkolwiek prseę  
Łask. liaty Kurjer, Lwów, Zim 
rawieta 10, pad „Eksmitowany", 

  20332

Unieważniam
dowód osobisty L. 91|31|32 wyd 
orzaz U. J. K. wo Lwowie na 
o ar wilka Jana Siokaaowicza  

  __________  20405

Rutynowana
nautiytielka, doskonały frsa, 
p i k i  nlem łeeki, muzyka —  po- 
■ishsja posady aw eatorlaia w i-
kaeyjnoj I lekcji. Dzkeńske. Hu- 
sistya. 20338

2 pokoje
przedpokój, kuchnie, kom fort.. 
Lwów, Koahaaewaklege 4 8 .2037V

Pokój
froatowy —  piętra —  wakód 
»o schodów — wyaajmia gosps- 
darz, Lwów. Dom agaliecew 4.

‘U}o(u^ posadą
O f t e l i l i l i  «  te j rL k ry te  a n U i a e n  

my do 15 alów b i i p l i l i l i

Krynica
Pensjaaat Dra Łazarsklaga 
prsyimi* mładooa, zdelaogo par- 

20290 tjar 20423

% ld jĆ O U H Ś $ jC L .

Okolica
Rozłueza pokoje z atrzymaniam 
do w ynsjącii. Lwów. Muru es 
78/ii ad 5 - 7 .  20408

Worochta
N ew oezessy psosjoost „O A ZA ” 
pad carządem B. Niewiarowskie, 
ga t  aawoczcsnym komfortem, 
w li żdym pokaja bieżąea cis* 
pł i zim nt woda, balkony, le­
żaki, łazienki, pianino, adjn, 
pięknie położony aad Prutem 
( hzzeraym placem — kuchnia 

'yborewa. Ceny aiskie. Telc*. 
13 17.55"

OGŁOSZENIA 

W  .,KURJERZE»

SĄ SKUTECZNE I TANIE!

Gdynia,
H otei-Pension „Polska Riyiera” 
m slowaiczo położony przy plaży 
i promenada ,. Komfort. Kuchuia 
wytworni, idesia io  zdrowotoa. 
Świetna atrakeyjaa orkiestrę. 
D aating ogrodowy. Korty teni­
sowe. G arsżt. Ceny hardza prrv- 
stąnne. Dla większych wycieczek  
zniżki bazkonkarentyjne. Te'e- 
foa 13-16. 17771

Letnisko
dwór, wykwiataa ktrym jala 3 tł. 
Bi styeze, por ta K. a is i 
Mromiłłową._______________ 29406

Przed wyjazdem
na wywezasy zapewnijcie sobie  
mieszkania w pensjonatach tna- 
nyeh Wam z ogłoszeń w „Knrje- 
r zo ’. N ie zapomnijcie rówaież 

zapewaiaaia sabia regularnej 
jToitawy „Kurjora". 18965

Żegiestów
Paasjonat -Zorlina" poleca po 
kojo komfortowa (bieżąea woda 
ciepła 1 zimna) posiłki 4 rszy 
dziennic, smaczne i obfite. Cony 
aa ezorwiac, lip iec i sierpień  
zniżone. Pożądana wcteóuiajsze 
zamówienia pakei. Bielecka.

1898i

Orłowo Morskie
pensjonat „ZBYSZKO" 3 m inu­
ty >d stacji, 5 m iaa t ad plaży 
p a lsea  jeszcze k ilka walnych 
>ekai z utrzym aniem  po eaaaeh
t« aeyjaych. 1219

Rozlucz
N .jpiękniejszy pensjonat „Jani. 
a s wśród 'la s iw  azpilkowysh, 
pskojo słoaaezaa z balkonami,

i " 1 “

Skole
Chrzaścijaniki peasjenat wśród 
l**o szpilkowego, aed Oporem. 
P°kojo ■ ' mim .  Kuchoia do­
borowa. Adrao .W illa no P ic z y -  

____________  18985

Skole-Groediowj
5?sk-i.w*ri y p#n,i«»» . c a .
SrNO komfort, tenis, Wibljotoks, 
r*f*eL * l d ,n e >a?owa, wyśmie- 
" «»»y niski*. Zgło-
sze*1* Zarząd Paasjonatu Cze- 
” *w v*iier. Skela. 19Q?3

Worochta
Puasjoaat„Liljaaa",j_»ao pakoje> 
werandy, w odociągi, Ui .nki> 
stylowa aala, aaloaik, smaazaa

1(179 kuehala. Csay miski*. 20078
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E S K I M O S
Autoryzowany przekład Ireny Łozińskie]

„Cofnąć łódź. Opuścić żagle!“ Spuszczono i harp i- 
fiier zyskał chwi'ę wypoczynku. Jak tylko liny się na­
prężyły, nastąpiło nagłe cofnięcie się łodzi. Harpun d o ­
brze siedział, dopiero przy wyciąganiu lin musiał har- 
punier je wyrównać. Strzał, który podstępnie siedział 
na końcu harpuna, zapewne ogromne dziury pow yryw tł 
w zwierzęciu.

Ciągnąc linę, czuli, że tam w  dole jest życie. P ra­
wie dwie liny wciągnął za sobą ogromny zwierz, 
a teraz jego potężne ciało leżało na dnie morza. Może 
miał rozdarty brzuch i szarpanie liny drażniło jego rany.

„Spuścić żagle'*, rozkazał sternik. Trzeba było 
stwierdzić, gdzie leży wieloryb i ustawicznie ciągnąć 
linę, by nie przewrócił się tam w dole i nie wciągnął 
liny tak, że trzebaby uciąć ją w łodzi i przepadłaby 
zdobycz.

Czekanie jest okropne. Wyczekiwanie, gdy czło­
wiek obawia się, że to okropne stać się może, jest stra­
chem, ale równoczi śnie jest także radością mężczyzny. 
Mala myślał, że to nigdy się nie skończy. Ileż powie­
trza ten ogromny wieloryb wciągnął, że tak długo po 
trafi w ytrzym ać pod wodą.

W reszcie stało się. Lina zacięła wolnieć z niewia­
rygodną szybkością. Wieloryb ukazał się na powierz­
chni morza. Był w yczerpany i zmęczony. Zegarki b ia­
łych ludzi powiedziały im, jak jest późno. Mala obli­
czał podług słońca, które posunęło się o szerekość 
dwóch rozwartych palców od chwili, w której wieloryb 
został trafiony harpunem. Teraz znowu był na powierzch­
ni i jego zmęczenie znikło. Chcąc zbliżyć się do zw ie­
rzęcia, by nowy harpun rzucić, należało być ostrożnym;

^ — — — — i

jego promień wody był z krwią zmięszany, więc został 
trafiony w płuca, a dookoła była piana. Niedługo po­
tem było po nim.

Przezornie zbliżyli się i wieloryb poraź drugi do­
stał harpunem. Prawie nie ruszył się z miejsca. Był to 
mały harpun, który natychmiast ściągnięto i równocze­
śnie zagrzmiał strzał, zadając nowe rany. Wieloryb z i-  
qzął szybko płynąć i c;ągnąć za sobą łódź na długiej 
linie; miał jeszcze siły ten król morza. Wyjęto wiosła, 
gdyż wobec tej szybkości, z jaką łódź pruła wodę, t r u­
dno je było utrzymać. Zwierzą tak wielkie jak wieloryb, 
pozostawia ślad na swojej drodze, jak ren na śniegu. 
Jakże poczciwy był ten wieloryb! Zawrócił w  kierunku 
ich własnych gór.

„Tak, płyń tą drogą, którą jednak musiałbyś prze- 
być nieżywy, każde uderzenie twojego ogona, oszczę­
dza nam wielu uderzeń wioseł. Zbliż się jaknajprędzej 
do statku, a dostaniemy tłuszcz'*.

Ale teraz nie mieli czasu rozmyślać nad tem. S te r­
nik dał rozkaz jednemu marynarzowi i ten wywiesił 
czerwoną flagę, by wszystkie lodzie w pobliżu widziały 
znak i w razie potrzeby pośpieszyły z pomocą.

Często się zdarza, że całkiem pewny połów prze­
pada, gdyż chcąc uniknąć rozbicia łodzi na drobne ka­
wałki, gdy przerażony wieloryb pod lód wpada, trzeba 
przeciąć linę. Ale teraz to nie groziło, wieloryb już 
ostatkami sił gonił, ludzie wiosłowali a gdy zbliżyli się 
do lodu, już nieżył. W  tym roku pierwszego wieloryba 
złowiła łódź Mali. Wielka to była chluba dla m ary­
narza.

Mała sięgnął myślą wstecz Dobrze się stało, że nie 
powrócił na północ, gdzie tylko pomagał wyławiać nie­
żywe wieloryby, które ktoś inny zabił 1 zgubił. Tam. 
na północy, często stał na brzegu i przypatryw ał się 
tym wielkim zwierzętom, którym jego słaba broń, n!e 
mogła żadnej krzywdy zrobić. Teraz dopiero brał udział 
w tem ciężkiem polowaniu i czuł, że pozostanie i da>ej 
tu będzie poiował, bo cóż wspanialszego być może od

wypatrywania zwierzyny, sterowania i kierowania
obdzieraniem tłuszczu?

* **
Pozostałe łodzie musiały zatrzymać się w pobliżu 

statków; prawie wszystkie zebrały się w ciągu popo­
łudnia 1 kapitan wyszedł na lód z całą załogą. W yru­
szyła również cała osada; kobiety szły tłumnie, a ka­
żda miała przyozdobione czoło; w  ten sposób okazy­
wały cześć wielorybowi, cześć ludziom, którzy go 
sprowadzili. Była wielka uroczystość na lodzie, obdzie­
rani® tłuszczu i uczta.

Teraz nikt nie dbał o jadło białych ludzi. Cóż może 
kucharz przynieść z okrętowej dziury, co m oinaby po­
równać z« skórą wieloryba? W spaniały matak świeżo 
złapany i w  ogromnych kawałkach! To było szczę­
śliwe zdarzenie dla ludzi, cieszyli się wszyscy, był nad­
miar, a miało być jeszcze więcej.

Nawoływano się i krzyczano, wreszcie rozpoczęło 
się obdzieranie tłuszczu. Mężczyźni i chłopcy odw oz^ 
saniami do statków ogromne ilości tłuszczu, któ*y 
składano na lodzie. Potem miano go przenieść na p o ­
kład, teraz chodziło tylko o to, żeby jaknajwięcej go za­
bezpieczyć przed burzą, która mogła nadejść i w szyst­
ko zniszczyć.

Kobiety stały pokornie i śpiewały swoje pieśni. Na 
ich czołach błyszczały białe kamienie, a mężczyźni stall 
się zarozumiali i całkiem nie słuchali ich słów tylko 
darli tłuszcz, jednak czuli, że cała uwaga jest na nich 
zwrócona. Dobrze się stało, że inne łodzie dopiero pó­
źniej nadpłynęły, gdyż wszyscy widzieli, kto upolował 
wieloryba i co za szczęście, że w ie^ryb  zginął dopieo  
przy samym brzegu lodu i nie potrzeba było tracić 
czasu na holowanie go do brzegu. Kapitani byli zado­
woleni i ukazało się słońce. Mala śmiał się w duszy, 
gdy myślał o tem, że miał zamiar odjechać; co za 
śmieszny pomysł I Po tym jednym w ielorybi., będzie 
dużo wielorybów, a później będzie je mógł sam łowić

C. d. o.

Rozłącz
tollla .STANISŁAWA** >ląka!o 
wśród lasów b liiko kąpieli po- 
ło ian a  poleca pokoje s  kalko- 
nami a łoaaau a , i  utrzymaniom. 
Coay alalcta. ■ 20150

eumatya /*m
, najstateczniej. najta*

SZK ŁO -2DRÓ J. 2ą- 
ektów.___________20288

Niemirów-Zdrój
Pe n s j o n a t  p o c z t o w y
„GW IAZDA* wiród przepięk­
nych lasów szpllkewyoh zapaw- 
nia wygedny I tani pobyt. Kuch - 
nim de orowa, adrowa, obfita. 
Zgłoizania de Zarządu w miej' 
teo 20309

Kosów
Kołomyja. Panajanat .Jastrzę  
biec ” najpiękniejsze położcaic  
toż przy parku Dr. Tarnawikie- 
go w ykwiatae ntriym aaia. Ceny 
umlarkewaue. 20389,

Kufry
waliilci, t< - ik  terebki daraikie 
najiolld siej naprawia, odnawia— 
Barasz, Lwów, Ziraorowieza 7.

1943

Truskaw iecka
„J d z I a'

zaakemlta —  muiująca, wada 
itełow a — działająca aa prze­
mianę materji — de aabycia  
wa Lwowie w Sk ładzie Wód 
Miaeralnyeh —  ni. Legjeaów 31, 
telefon 18-76. 1238

Wypoczynek
we dwarza urzędaikom . Infor 
m acie Lwów, K ochaaew łk iege  
45 araIrzwi 7. 2M14

Krynica
P enijenat Dr. Łazarakiege pe- 
kój > obfitam wykwiatnem utrzy­
maniem 8 zł. 1244

‘A t m w

Tei. 51-89.
Lwów, ul. Zyblikiewicza 2 I p. 
drzwi 2. Przepisywanie na ma- 
szynie. Strana 20 gr. Kepjo $ jjr. 
również w językn niem ieek i 
i franc. 1106

Wyjadę
*a leśniczówkę aa ilpfee, wy­
m igania ikram i a w ikt jarski. 
Zgłoszenia z podaniem warun­
ków da Adm in. Kurjara, Lwów, 
Zimerowicza 10, pad „Urzę­
dniczka J. B,“ 20325

Siedliska-dwór
Itscja poczta 5 kim. Churośnica 
la jy , i *w, toniz, radjo, forte­
pian. W :kt bardzo dobry. Ceny 
n isk ii. 20353

Letnisko
wór Majdan lipew iecki p 
rzem yślany, g ó rzy ite  położenia 
złp. dziennie. 20382

.Newej
Lwów, Seaaterika 7 tal, 36-51, 
izyśct dolany, sufity, wióruje 
peaadzkl —  oeua pokaja zł. 5.

1239

Apteka
S kala  pod Ojcowem, poszu­
ku je  aairaz m ag istra , p rak ty ­
ka 3-latnia. 30043

Świetne dochody
codziennie gotów ka d la  n a . 
szych w spółpracowników. — 
Każdy jest zachwycony — 
spieszcie podać swój adres. 
N iepowodzenie zupełnie wy­
kluczane, F irm a „M orze Bał- 
tyckie“. G d y n i a._________ 30041

Meble
O B U f  do wszelkich po. 

I  ł l f l  k °il najkorzvitnie 
I ' 1 nabyć można W WY 

TW. [NI 'ULI Fr
. Z ielińskiego, Lwów 

vołłąt*-a 5 w podwórzu. Stal-
-1 składzie. 84;

Tenisowe
na izanrowej pedeazwio poleca  
i wykoaaje wytwórnia „Ihia*, 
Lwów, obocnie M ickiewicza 26.

lOOf

Oszczędne
Parne

kupują tylko 
w *Krajopriamy. 
śle*, Lwów, Be- 
i mów 1 — aolidna 
tonie biedrówki, 
bluitniki, pod­
wiązki. 1122

NOWOCZESNE HEBLE STALOWE
do kulturalnego i mod<
nie urztjdzonego^mie-

Lukratywne
obuwia rnęilcia, damak ,  wyko­

nuje, poleca
V R  -  K  #.
wów, Chorążazyzay i i  te le ­

fon 21*10. Spacjalnoió — Obn^ 
—i o turyatyozae. 425

azkania i biura aąnia* 
abędne, bo proate i tanio

Rok. z a l. 1907* Lw ów , p la e  B e ra ard jrfU k I 15. te L  47*9}
2244

B ie liz n ę
damską I męska 
poaaióehr, akar- 
patki, rękawicz­
ki, ' krawaty w 
wielkim wyborze 

peleea firma
■ Zygmunt 

Z A L E S K I
lwów, lolliw i

1103 a

Kosze podróżne
meble kaaiykarikie, leżaki, ko- 
aza pad kwiaty bajceaaie ta c ie  
wproś* r wytw. "Loaa* Lwów, 
Zybiikiowicza 45. 1148

OBUWIE poleea aajtaaiej kato­
licki magazyn JOT.ES. Lwów, 
pi. Kapitulny 2. 590

Zakład zdrojowo - kąpielowy 
w Brzozo wito

położony w pięknym  losie szpilkowym, 
w łasność B iskupstw a łać. w Przem yślu, 
posiada źródło m ineralne, zaw ierające b a r .  
d*o s iln ą  solankę jodowo - żelazawą, z 
przym ieszką brom u, sku teczną w choro­
bach  dziecięcych, kobiecych, gard ła , k r ta ­
ni itp ., w edług orzeczenia prof. M archlew­
skiego, P a rn asa  i Sabatowskiego.

Zakład urządzony w ygodnie — tylko 
d la chrześcijan, posiada wodociąg, elek­
tryczne ośw ietlenie, pokoje w ychodzą na 
duźs o tw arte  w erandy, do użytku Gości 
sta le konie i  p wóz, za  osobną op ła tą  ta ­
ryfową.

Ceny pokoi 1 u trzym an ia  znacznie zn i­
żone. Cena Kąpieli m ineralnych  2.50 zł.

Dojazd do stacji Sanok lub  Rym anów, 
stam tąd  autobusam i.

Bliższych inżorm acyj co do w arunków  
udziela p. W acław  Orłoś, poczta Brzo­
zów, „Leśniczówka**. 1230

Zakłau macka*
B M H  
zlm ierza  

iolaakowikiagt
we Lwewie prze- 
niesiony zestal 

. de nawago lo­
k a l i : PASAŻ HAUSMANA i  
[wejścia od ul. Sykataaldoj 6] 
Naprawa aparatów fetegrsfiss- 
ayah w n ilk loh  ayatamów. 1146

Magazyn papierń

Schęx i Stenzel
.wbw, Syki tu ilca 2. telef. 34-30 

pe leca  księgi handlow e różnych 
system ów  406

Wieczne pióra
tłe t we wielkim  w yborze oraz 
NA PRAW Ę tychża  poleca pe  
najtańszych eonach „M aszyuo- 
po l" Lwów, S y tah iaca  9. 1214

Restauracja
ZAKOPANE** Lwów. Akade. 

micka 24. C odziennie specjał*
nofci 60 gr, W y k w in tn e  • b ia d y
1*50. C eny * ob»łu*ą. 20222

J a K  o g ł a s z a ć ,  t o  w  K u r i e r z e !

C E N N I K  O G Ł O S Z E Ń :
R eklam y w te k śc ie  t
N a 1-szej s tro n ie  . . . . . . .  zł. 1*50
C ała  1-aza s trona  . .  . . . . . .  1.200*—
Na 2-giej i 3-ej s t r e n i e ........................  0*80
C ała  2-ge 'a b  3-cia  s tro n a  . . . „  800*—
na dalszych itro n a ch  te k s tu  .  . „  0*70
C ała  s t r o n a    600*- -

R ó in e  rek lam y t
K om unikaty  i i iykuły reklam ow e . Zł. 1.—
Na s tro n ie  k r o n i k a r s k i e j ................... .........  0*80,
W d o d a tk u  lite racko-naukow ym . . .  „ 1*—
N ekrologi do  *'00 mm ............................. ........  0*50

„ 300 ..........................................   0*80
„ powyżej 3ÓU mm. . . . .15 „ 1*—

O głoszen ia  drobne i

O głoszenia za te k ite m  zf mm. . . zł. 0 '30
Na ost. stron ie  i w śród drob . (6 łam.) „ 0-30
O głoszenia , d ro b n a  za, słowo . . „  0*10
M atrymonjalno . . . . . . . . .  „ 0*20
Dla poszukujących p racy  za iłow o „ 0*05
D robne ogłoaz. przyjm uje się  ty lko  za gotów kę.

P o d s taw ą  obliczen ia  je i t  1 m |m  w 1 łam ie. P o d w y żk i cen  og ło izeń  może nastąp ić  w każdym  czasie i obow iązuje także te  ogłoszenia, k tó re  zostały 
Zam ówione p o p rr  sdnio, a nie  były zgóry zapłacone. —  Za zaz trze ien ie  m iejsca dolicza się  ? proc. — Za układ  tabelaryczny  dolicza się  50 proc. 
O g łoszen ia  w num erach_ św ia tecznych__nied»elnych_(^_datą_]^nicdzie łkow ąl_jęoszlira_o_2(P |()_droże'

U W A G I i

Om yłki, k tó re  zasadniczo nie zm ieniają t re je  
ogłoszenia, nie upow ażniają do żadanio zwrotu 
gotów ki ani też nie obowiązują A dm inistracji 
do  bezp łatnego  pow tórzenia anonsu. Komuni­
katów  bezpłatnych nie um ieszcza się. Zniżek 
nie udziela sic. 9ek lam acie  m ie;scowe tiw zg'cd ' 
nia się do dni 3 -rh , zamiejscowi, do dni 8-mla 
od datv  ukazania sic ogłorrenia. Za egzem, 
plarze dow odow e liczy się 25 gr. Ogłoszenia 
do num eru bież. przyjm uj- się o godz. 16-ej

W ydaw ca: D, M aciejka Czcionkami DRUKARNI KRESOWEJ Sp. z o. o. Lwów, Mochnackiego 48. Odpow. red. Marian Ostrowski
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